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Delegacja Frontu Ojczyźnianego 
Bułgarii przebywa w Polsce

E. Gierek przyjął
P. Kubadińskiego

I sekretarz KC PZPR Ed­
ward Gierek przyjął w dniu 
14 bm. członka Biura Polity­
cznego KC BPK, przewodni­
czącego Narodowej Rady Fron 
tu Ojczyźnianego Ludowej Re 
publiki Bułgarii — Penczo 
Kub adi ńs k ieg o.

W spotkaniu uczestniczył za 
stępca członka Biura Polity­
cznego, sekretarz KC — Je­
rzy Łukaszewicz.

Rozmowa, która przebiega­
ła w serdecznej, przyjaciel­
skiej atmosferze, dotyczyła 
problemów zacieśniającej się 
W&półfcracy polsko — bułgar­
skiej, w szczególności rozwo­
ju kontaktów między społe­
czeństwami obu krajów.

PAP

Posiedzenie
Państwowej Komisji

Wyborczej
14 bm. odbyło się pierwsze 

posiedzenie Państwowej Komi­
sji Wyborczej, któremu .prze­
wodniczył prof. Włodzimierz 
Berutowicz.

Komisja uchwaliła plan pra­
cy ustalający praktyczne jej 
zadania w toku kampanii wy­
borczej do rad narodowych 
stopnia podstawowego. Pań­
stwowa Komisja Wyborcza 
uchwaliła ponadto wytyczne 
dla terytorialnych i obwodo­
wych komisji wyborczych w 
sprawie zadań i trybu ich pra­
cy.

W celu lepszego wykonania 
oraz pełnego harmonizowania 
zadań terytorialnych i obwodo­
wych komisji wyborczych Pań­
stwowa Komisja Wyborcza 
powołała również inspekcję te­
renową. (PAP)

Kiedy zakończycie rok? |

Towary wyprodukowane 
ponad plan

Dotychczasowe wynik, pra­
cy przemysłu wielkopolskiego 
wskazują, że w większości za­
kładów zadania roczne zosta­
ną w pełni zrealizowane. Rok 
pracy skończy się jednocześnie 
z zakończeniem roku kalenda­
rzowego. W niektórych przed­
siębiorstwach już teraz wiado­
mo, że plany zostaną wykona­
ne przed terminem. Są jednak 
i takie zakłady, którym będzie 
trudno rozliczyć się z całorocz­
nych zadań.

Wczoraj dyrektorom kilku 
zakładów zadaliśmy pytanie: 
kiedy zakończycie rok? Czy za­
kład nie ma kłopotów z wy­
konaniem zadań?

Jerzy Błażejewski, zastępca 
dyrektora Poznańskiej Fabry­
ki Łożysk Tocznych: Realiza­
cję tegorocznych zadań zakoń­
czymy 31 grudnia. Produkcja 
rynkowa będzie większa w 
stosunku do planu o około 9 
min zł. W sumie dla odbior­
ców indywidualnych dostar­
czymy w roku bieżącym łoży­
ska do samochodów osobowych 
i ciągników rolniczych za 67 
min zł.

Kazimierz Urban, prezes 
Spółdzielni Pracy „Pokój” w

Poznań, czwartek 15 grudnia 1977

Spotkanie I sekretarza KC PZPR z dziennikarzami

Rozmowa o najistotniejszych problemach 
kraju i współczesnego świata

14 bm. odbyło się kolejne 
okresowe spotkanie I sekreta­
rza KC PZPR Edwarda Gier­
ka z dziennikarzami prasy, ra­
dia i telewizji. W spotkaniu, 
które prowadził zastępca człon 
ka Biura Politycznego, sekre­
tarz KC PZPR Jerzy Łukasze­
wicz wziął udział kierownik 
Wydziału Prasy, Radia i Tele­
wizji KC PZPR, Kazimierz Ro 
koszewski.

Odpowiadając na pytania I 
sekretarz KC PZPR najwięcej 
uwagi poświęcił aktualnym pro 
blemom społeczno-gospodar­
czego rozwoju kraju. Niedaw­
ne IX Plenum KC PZPR — po 
wiedział Edward Gierek — po­
zytywnie oceniło realizację 
uchwały V i VI plenarnych po­
siedzeń KC, na których zapa­
dły ważkie decyzje określane 
mianem manewru gospodarcze 
go. Zbyt krótki jeszcze minął 
czas, by efekty tych zmian mog 
ły być w pełni widoczne.

„Salut - 6“ 
kontynuuje lot

Pilotowana orbitalna nau­
kowa stacja kosmiczna „Sa- 
lut-6” kontynuuje lot. Dzień 
pracy kosmonautów rozpoczął 
się w środę o godzinie 8 rano. 
Po śniadaniu j kontroli lekar­
skiej załoga przystąpią • dc 
wykonywania dalszego progra­
mu lotu. Kontynuowano uru­
chamianie systemów i urzą­
dzeń pokładowych stacji. Kos­
monauci przygotowywali apa­
raturę naukową i przyrządy do 
zaplanowanych badań i eks­
perymentów.

Z wyników kontroli lekar­
skiej i rozmowy z załogą wy­
nika, że stan zdrowia i samo­
poczucie J. Rcmanienki i G. 
Greczki są dobre. (PAP)

Poznaniu: W produkcji rynko­
wej już 10 grudnia .przekro­
czyliśmy plan o 1 min zł, a 
obecnie szyjemy kolekcję 
okryć wiosennych. Do końca 
roku handel otrzyma poza 
planem okrycia damskie, 
odzież dziecięcą i bieliznę po­
ścielową za 5 min zł. Plan glo­
balny zostanie zrealizowany 
pod koniec miesiąca.

Zdzisław Barański, dyrektor 
Fabryki Galanterii „Lech” w 
Gnieźnie: Zadania planowe 
wykonamy prawdopodobnie 21 
grudnia. Będą to guziki, klam­
ry i spinki mankietowe za 480 
min zł. Do końca roku wy­
produkujemy dodatkowo ga- 
lanJterię za 27 min zł z czego 
90 procent otrzyma handel.

Kazimiera Sarna, dyrektor 
Fabryki Pieczywa Cukiernicze­
go „Kaliszanka” w Kaliszu: 
Wykonanie planu sprzedaży 
wartości 232 min,zł przewidu­
jemy 23 grudnia. Złoży się na 
tę produkcję 7500 ton pieczy­
wa cukierniczego i 300 ton li­
zaków, w całości przeznaczone 
na zaopatrzenie rynku we­
wnętrznego. Naszą dodatkową 
produkcją będzie 90 ton her­
batników, wafli ,.prince-ipolo” 
i innych oraz 40 ton lizaków.

I sekretarz KC PZPR pod­
kreślił, że podejmuje się naj­
bardziej energiczne działania 
dla rozwiązania tych proble­
mów, które wywierają bezpo­
średni wpływ na zaspokojenie 
najpilniejszych potrzeb społecz 
nych. Znajduje to odbicie m. 
in. w projekcie Narodowego 
Planu Społeczno-Gospodarcze­
go na 1978 rok. Pomyślne wy­
konanie zawartych w nim za­
dań. jak i uzyskanie dalszego 
postępu w realizacji założone 
go manewru gospodarczego, za 
leży w pierwszym rzędzie od 
wydatnej poprawy efektywnoś 
ci pracy.

Dużo, uwagi poświęcił I sekre 
tar7, KC PZPR zagadnieniom 
równowagi rynkowej. W estat 
nich 7 latach niemało zrobiono 
dla przyspieszenia produkcji 
rynkowej i poprawy zaopatrzę 
nia w ogóle, przy czym od VII 
Zjazdu partii wysiłki w tym za 
kresie zostały zwielokrotnione.

Pierwsze posiedzenie trwało pół godziny

Konferencja w Kairze
separatystyczną inicjatywą A. Sadata
W Kairze rozpoczęła się 

wczoraj przed południem 
wstępna konferencja, którą o- 
ficjalne czynniki egipskie 
przedstawiają jako etap przy­
gotowań do wznowienia blis­
kowschodniej konferencji po­
kojowej w Genewie.

Spotkanie to, będące wyni­
kiem separatystycznej inicja­
tywy prezydenta Sadata w 
sprawie nawiązania bezpośred 
nich rokowań pokojowych z 
Izraelem, zostało zbojkotowa­
ne przez wszystkie inne strony 
zaangażowane w konflikcie 
bliskowschodnim. Oprócz de­
legacji Egiptu i Izraela w spot 
kaniu uczestniczą tylko przed 
stawiciele USA. Pónadto o- 
becni są obserwatorzy z ramie 
nia ONZ oraz Watykanu.

Udziału w spotkaniu odmó­
wiły Syria, Jordania, Liban, 
Organizacja Wyzwolenia Pa­
lestyny i Związek Radziecki, 
który wraz ze Stanami Zjed­
noczonymi jest współprzewod­
niczącym konferencji genew­
skiej. Obrady mają potrwać o- 
koło 2 tygodni.

Zapowiedź wizyty 
Vance’a w Budapeszcie

W Waszyngtonie podano na 
razie nieoficjalnie do informa­
cji prasy wiadomość, że sekre 
tarz stanu Cyrus Vance w 
dniach 7 i 8 stycznia złoży wi­
zytę w Budapeszcie. Głównym 
celem wizyty będzie zwrócenie 
narodowi węgierskiemu koro­
ny świętego Stefana, węgier­
skiego skarbu narodowego, któ 
ry od czasów II wojny świato 
wej przechowywany jest w 
skarbcu USA w forcie Knox.

Administracja Cartera podjęła 
decyzję o zwróceniu Węgrom ko­
rony mimo gwałtownych sprzeci­
wów konserwatywnej prawicy w 
Kongresie oraz protestów prawico 
wych grupek węgierskiej emigra­
cji w Stanach Zjednoczonych.

Podając powyższą informację 
środowa prasa waszyngtońska pod 
kreśliła, że decyzja Cartera i za­
powiedź wizyty Vance’a są wyra­
zem starań dalszej poprawy sto­
sunków Stanów Zjednoczonych z 
Węgrami, (PAP)

A mimo to. istnieje jeszcze sze­
reg braków i napięć. Zasadni­
cza tego przyczyna, to — jak 
oświadczył E. Gierek — niepeł 
ne dostosowanie struktury 
asortymentowej i jakości towa 
rów do społecznego popytu. Na 
jego stały i szybki wzrost w 
różnych dziedzinach wpływają 
coraz wyższe dochody ludzi 
pracy, a co za tym idzie — sta-, 
ły wzrost ich aspiracji. Obec­
nie widać oznaki sukcesywne 
go polepszania się sytuacji ryn 
kowej. Na tym polu trzeba 
działać w dalszym ciągu kon­
sekwentnie i uporczywie.

Budownictwo mieszkaniowe 
— to druga, obok'spraw rynku, 
dziedzina wymagająca szcze­
gólnej troski. Edward Gierek 
przypomniał, że w obecnym 
pięcioleciu mamy wykonać 
wielki program przekazania do 
użytku łącznie 1 575 000 miesz­
kań, i to mieszkań o większej 

Dokończenie na str. 2

W krótkim przemówieniu i- 
nauguracyjnym, szef delegacji 
Egiptu Esmat Abde I Meguid 
oświadczył, że jego kraj ocze­
kuje obecnie konkretnych i 
bezzwłocznych kroków ze stro 
ny Izraela*

Na pierwszym posiedzeniu 
przemawiali ponadto przed­
stawiciele Izraela i USA oraz 
reprezentant sekretarza gene­
ralnego ONZ. Zdaniem agencji 
zachodnich z wystąpień przed 
stawicieli Egiptu i Izraela wy 
nika, że nadal istnieją między 
nimi głębokie rozbieżności od 
nośnie sposobów rozwiązania 
sprawy palestyńskiej. Posiedzę 
nie inauguracyjne zakończyło 
się po niespełna pół godzinie.

Pierwsze zamknięte posie­
dzenie 'robocze konferencji ka 
irskiej trwało zaledwie kilka 
miriut. Uzgodniono na nim je 
dynie, że następna, sesja robo 
cza zbierze się dzisiaj rano.

PAP

Artykuł „Niebezpieczna gra 
Kairu” na str. 3.

Budowa nowej rafinerii
Na placu budowy rafinerii ropy 

w Blachowni, która mleć, będzie 
zdolność przerobową 3 min ton 
rocznie dobiega końca niwelacja 
całego terenu. Rozpoczęto też bu­
dowę zaplecza oraz magazynów.

Polska delegacja w Wiedniu
W Austrii przebywa delegacja 

Ministerstwa Górnictwa PRL pod 
przewodnictvzem ministra W. Lej- 
czaka. W ambasadzie PRL w 

Wiedniu podpisano porozumienie 
między Polską Centralą Handlu 
Zagranicznego „COPEX” i kon­
cernem „Voest Alpine” o koone- 
racji w produkcji chodnikowego 
kombajnu węglowego.

J. Muszyński u Ziwkowa
Przewodniczący Rady Państwa 

T. Żiwkow przyjął 14 bm. amba­
sadora PRL w Bułgarii J. Mu­
szyńskiego w związku z zakończe­
niem jego misji dyplomatycznej.

Podróż M. Begina
Rzecznik prasowy Białego Do­

mu, J. Powell oznajmił, że w naj 
bliższy piątek prezydent USA, J. 
Carter przeprowadzi w Waszyng­

Nowe maszyny dla rolnictwa

Cena 1 zł 
Avd. A

Pracownicy Przemysłowego Instytulu Maszyn Rolniczych w Pozna­
niu dokonuję prób nowego sprzętu. Na polach Stacji Hcdowłi Roś­
lin w Hagradcwicach kolo Poznania pracują nowe ^maszyny do 
zbioru buraków cukrowych, konstrukcji słupskiego „Famarolu" 

i poznańskiego PIMR.
CAF — fot. Staszyszyń

Pian rozwoju gospodarczego i społecznego 
oraz budżet państwa na 1978 rok

Sesja Rady Najwyższej ZSRR
Wczoraj o godzinie 11 cza­

su moskiewskiego w Pałacu 
Kremlówskim rozpoczęła się 
ósma sesja Rady Najwyższej 
ZSRR dziewiątej kadencji. W 
sali posiedzeń Rady Najwyż­
szej ZSRR zebrali się deputo­
wani obu izb: Rady Związku 
i Rady Narodowości. Na po­
rządku dziennym obrad parła 
mentu radzieckiego znajdują 
się: Państwowy Plan Rozwo­
ju Gospodarczego i Społeczne 
go ZSRR oraz budżet Pań­
stwa na 1978 rok, a także spra 
wczdanie z realizacji budżetu 
w 1976 r.

Deputowani j ednomyśln ie
wybrali na członków Prezy­
dium Rady Najwyższej ZSRR 
— przewodniczącego Wszech- 
związkowej CRZZ, 'Aleksieja 
Szybaijewa, pierwszego sekre­
tarza KC KomsomoŁu Borisa 

i członka Akade­
mii Nauk Jewgienija Fi o daro­
wa.

Członek Biura Politycznego 
KC KPZR, deputowany Mi­
chaił Susłow. oświadczył. że 
liczbę członków Prezydium 
zwiększono do 21, zgodnie z 
uchwaloną na poprzedniej se 
sil Rady Najwyższej nową 
Konstytucją ZSRR.

Doskonalenie programów 
przestrzennego rozwoju województw
14 bm. w Warszawie odbyło 

się posiedzenie Państwowej Ra 
dy do spraw Gospodarki Prze­
strzennej. W spotkaniu, które­
mu przewodniczył sekretarz 
KC PZPR Józef Pińkowski, 
wzięli udział wojewodowie. 
Wiązało się ono z dobiegają­
cym końca VI krajowym prze­
glądem planów przestrzennego 
rozwoju województw i poświę­
cone było omówieniu tych pla 
nów, m. in. w aspekcie dosko­
nalenia systemu planowania i

tonie rozmowy z premierem 
Izraela, M. Beginem na temat ak 
tualnej sytuacji na Bliskim Wscho 
dzie. Begin przybędzie do Wa­
szyngtonu na jeden dzień.

Obrady KC MPLA
14 bm. w Luandzde odbyło się 

pierwsze posiedzenie Komitetu 
Centralnego MPLA — Partii Pracy, 
wybranego na zakończonym w 
ubiegłym tygodniu zjeździ e tej 
partii. Komitet dokonał wyboru 11 
członków Biura Politycznego oraz 
tizech zastępców. Wśród członków 
Biura Politycznego znalazł sie m. 
in. przewodniczący MPLA — Par­
tii Pracy A. Ne‘°-

Apel studentów
W imieniu milionów studentów 

domagamy się zaprzestania rozprze 
strzeniania nowych rodzajów bro 
ni jądrowych. Zdecydowanie połę 
plamy plany dotyczące rozmiesz­
czenia bomb neutronowych w Eu 
ropie głosi apel studentów świata, 
który wraz z listem do prezyden­
ta USA, J. Cartera został we wto 
rek uchwalony na specjalnym po 
siedzeniu sekretariatu Międzyna­
rodowego Związku Studentów w 
Pradze.

Następnie referat „O Pań­
stwowym Planie Rozwoju Gos 
poda rczęgo i Społecznego 
ZSRR na rok 1978”, wygłosił 
wicepremier, przewodniczący 
Państwowego Komitetu Rady 
Ministrów ZSRR d. s. Plano­
wań i a, Nikołaj Bajbakow.

Mówca podkreślił na wstę­
pie, że Państwowy Plan Roz­
woju Gospodarczego i Spo­
łecznego ZSRR na rok 1978 
przewiduje realizację szeregu 
przedsięwzięć prowadzących 
do rozwiązania głównych za­
dań społeczno-gospodarczych, 
dziesiątej 5-łatki, przede wszy 
stkim dalszego rozwoju bazy 
materiałowo — technicznej 
gospodarki narodowej, pod­
niesienia stopy życiowej lud­
ności oraz umocnienia obron­
ności kraju. N. Bajbakow do­
dał, że głównym celem planu 
ńa rok 1978 będzie intensyfi­
kacja produkcji. Nakreślono 
wysokie tempo wzrostu wydaj 
ności pracy, która ma się 
zwiększyć o 3,5 procent. Do­
chód narodowy przeznaczona 
na spożycie i akumulację 
wzrośnie w roku 1978 o 15.6 
mld rubli. Dochody realne w

. Dokończenie na str. 2'

zarządzania gospodarką naro­
dową.

Podsumowano również dzia­
łalność Państwowej Rady do 
Spraw Gospodarki Przestrzen­
nej w jej pierwszej, dobiega­
jącej końca 4-letniej kadencji. 
W pracach Rady uczestniczyło 
społecznie liczne grono ludzi 
nauki i specjalistów, aktywnie 
przyczyniając się do formowa­
nia nowej struktury planowa­
nia przestrzennego. (PAP)

P. Menten skazany 
na 15 lat więzienia

Specjalny Trybunał w Am­
sterdamie sądzący hitlerow­
skiego przestępcę wojennego, 
holenderskiego milionera, Pie­
tera Mentena ogłosił w środę 
o godz. 12 wyrok. Sąd uznał 
Pietera Mentena winnym za­
rzucanych mu zbrodni w Pod- 
horodcach i wymierzył mu ka­
rę 15 lat więzienia. Sąd nie 
/nalazł potwierdzenia winy 
Mentena w zorganizowaniu 
masowej egzekucji w Uryczu.

Wypada przypomnieć, że 
prokurator, żądał kary doży­
wotniego 'więzienia, podczas 
gdy obrońca domagał się unie­
winnienia oskarżonego. Pod­
czas odczytania wyroku obec­
ni byli przedstawiciele Głów­
nej Komisji Badania Zbrodni 
Hitlerowskich w Polsce, sędzia 
Jan Mikulski i prokurator Wa­
cław Szulc.

Jako okoliczności łagodzące 
trybunał uwzględnił podeszły 
wiek Mentena (78 lat) oraz

Dokończenie na str. 2
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REEDS
Zbliża się koniec roku ka 

lendarzowego. .Do koń 
ca roku pozostało jeszcze 
naście dni!” — dopingują 
niektóre ze środków maso 
wego przekazu. Także ad­
ministracje gospodarcze, ni 
by dżokeje przed finiszem 
unoszą się w siodłach. 
Smagną od czasu do czasu 
słowem, dodadzą bodźca so 
bie tylko znanym sposo­
bem. Bo nadmiernego dopin 
gu stosować nie wolno: jak 
zwykle w końcu roku, nrze
widująca zablokowano
część funduszy na nadgo­
dziny, dodatkowe zatrudnię 
nie — plan trzeba robić 
zwykłymi środkami.

Z jakich to powodów ko- 
nieć kalendarza, ta umow­
na miara czasu, staje się 
swoistą metą? W wyścigu z 
czasem? W pogoni za włas 
nymi niepowodzeniami w 
ciągu całego roku?

Jedno i drugie i jeszcze 
z innej przyczyny — krót­
kowzrocznego patrzenia na 
kalendarz, w którym Nowy 
Rok ma zwieńczyć dzieło. 
To prawda, ie pozostało 
doń ,naście” dni. Ale do 
spełnienia zasadniczych, dłu 
aofalowych zadań, na przy­
kład do końca pięciolatki, 
wyznaczonej uchwałą VII 
Zjazdu partii — znacznie 
więcej. Jeden rok nie jest 
więc całym dystansem, Syl 
wester-77 — żadną metą. Za 
tern i finisz za wszelką ce­
nę może być niezdrowy dla 
gospodarki Bo po nim nad 
wereżonu oroa^hm doma­
ga sie odpoczynku.

W gospodarce wszystkie 
.konie” nowinny iść łeb w 
łeb z kalendarzem i ze so­
bą — nazywamy to rytmicz 
nym i równomiernym roz- 
wojem. Kto finiszuje w za- 
dyszce, ten ustanie na po­
czątku roku A tu znów: no 
wy, a właściwie dalszy ciąg 
planu, kłopoty z materia­
łem. zmęczonym właśnie ko 
operantem, znów. wymóg 
rytmicznego działania.

Kto efektownie zwycięża 
w grudniu 1977, może już 
w styczniu nowego roku no 
zostać daleko w tyle, bo za 
miast zebrać — wyczerpał 
wszystkie siły. O tym trzeba 
pamiętać.

NASZ PROGRAM 1978

Nowoczesne technologie
w każdej dziedzinie przemysłu

Nowoczesne technologie de­
cydują o postępie w każdej 
dziedzinie przemysłu — o ja­
kości i cechach wyrobu, o pra 
cochłonności i materiałochłon­
ności produkcji, o ilości bez­
użytecznych lub wręcz szkod­
liwych odpadów. Technologie 
takie wdrażane są coraz sze­
rzej — a w pracowniach uczo 
nych nie ustają prace nad no­
wymi, jeszcze doskonalszymi 
pod każdym względem. Jakich 
nowości technologicznych mo­
żemy spodziewać się w nad­
chodzącym roku?

Na wdrożenia i przygotowa 
nie do wdrożeń w latach na­
stępnych wybranych nowych 
technologii zwrócono w przy­
szłorocznym programie działa 
nia szczególną uwagę. Przy 
czym idzie tu przede wszyst­
kim o metody technologiczne, 
mające największe znaczenie 
dla gospodarki narodowej. Do 
tyczy to więc m. in. technolo-

gii hutniczych — zarówno w 
metalurgii kolorowej jak i że 
laza, technologii produkcji mie 
szanek paszowych, wyrobów 
chemicznych, elementów elek 
ironicznych oraz urządzeń dla 
ochrony środowiska.

Przewiduje sdę rozwijanie 
metody produkcji aluminium 
z kraijcwych surowców; konty 
miewana będzie budowa fa­
bryki tlenku glinu w Nowi­
nach. W hutnictwie miedzi — 
przewiduje się opanowanie 
technologii i przetopu końcen 
traitu miedziowego w tzw. pie 
cu zwieś inewym, technologii 
odmiedziowania żużla z tego 
pieca, wreszcie opanowanie 
technologii rafinacji miedź? od 
ołowiu i doskonalenie techno­
logii elektrorafinacji miedzi.

Myślj się o uruchomieniu w 
nadchodzącym roku dalszych 
200 linii technologicznych do 
wykorzystania słomy w pro-

dukoji pasz pełnodawkowych 
(zapewnią one paszę dla oko­
ło 70 000 sztuk bydła); ruszyć 
ma też produkcja koncenitratu 
paszowego „Wałczan” z zasto- 
sowainiiem mocznika.

Przewidziano dalszy rozwój 
nowoczesnych technologii wy 
twarzania materiałów mono- 
krystalicznych dla potrzeb e- 
lektr on ik i; w yipr odiuk ow ane 
też zostaną układy scalone 
wielkiej skali integracji do. kał 
kolatorów.

Zagadnienia technologii sta 
nowią istotną część ponad 300 
zadań wdrożeniowych na rok 
1978. mających szczególne zna 
czenie dla gospodarki narodo­
wej. Najwięcej tych zadań do 
tyczyć będzie przemysłu ma­
szyn ciężkich i rolniczych. 
przemysłu maszynowego i che 
micznego, hutnictwa, energe­
tyki, budownictwa i rolnictwa

PAP

Konferencje
o Rewolucji

Październikowej
W Wyższej Szkole Nauk Spo­

łecznych przy KC PZPR od­
była się konferencja teoretycz­
na, poświęcana 60-leciu Rewo­
lucji Październikowej. Wzięl: 
w niej udział słuchacze tej 
jedynej w kraju wyższej uczel­
ni partyjnej, którzy przedsta­
wili referaty. W Warszawie roz­
poczęła się polsko-radziecka 
sesja naukowa nt. ..Idee Paź­
dziernika f rozwój socjalistycz­
nej kultury”. Podczas obrad 
omawiana jest m. in. rosnąca 
rola socjalistycznej kultury w 
idecwo-moralnym wychowaniu 
społeczeństwa

W Chełmie odbuła się pol­
sko-radziecka konferencja na­
ukowo-teoretyczna. na któ-ej 
omawiano m. in. znaczenie Re­
wolucji Październikowej dla 
rozwoju współoracy i pm;aż. 
ni polsko-radzieckiej. (PAP)

Sesja Rady Najwyższej ZSRR
Dokończenie ze str. 

przeliczeniu na jednego 
szkańca mają wzrosnąć 
procenty.

mie-
o 3

W dalszej części referatu 
mówca stwierdził, że w 1978

Produkcja przemysłową 
reku 1978 ma wzrosnąć o 
procenta plan przewiduje

4,5 
dal

roku obroty 
nego ZSRR 
10 procent.

Następnie

handlu ogranicz 
mają wzrosnąć o

minóster finan-

Bozmowa a najistotniejszych 
problemach

Dokończenie ze str. 1- 
powierzchni i lepszym wyposa­
żeniu. Realizacja tego progra­
mu, jak wskazał I sekretarz; 
KC, przebiega z trudnościami.

Mówiąc o planie na rok przy 
szły, I sekretarz KC wskazał, 
iż założony wzrost produkcji 
przemysłowej o 6,8 procenta, 
choć procentowo niższy niż w 
kilku poprzednich latach, sta­
wia nas w rzędzie najszybciej 
rozwijających się krajów.

Poruszając problemy rolnic­
twa, Edward Gierek stwier­
dził, że uzyskany już postęp w 
rolnictwie oraz tendencje in­
tensyfikowania produkcji rol­
nej są najlepszym potwierdze­
niem słuszności i trafności na 
szej polityki rolnej. W niektó­
rych województwach odbudo­
wano już spadek pogłowia 
zwierząt. Powstają perspekty-
wy 
wy 
so

pewnej stopniowej popra- 
zaopatrzenia rynku w mie- 
i jego przetwory, chociaż 
oznacza to, że już w przysz

ZS

SZKOLNA SESJA O F. DZIERŻYŃSKIM
Staraniem Kuratorium Oświaty i Wychowania w Poznaniu, Zarzą­

du Wojewódzkiego Towarzystwa Przyjaźni Polsko—Radzieckiej w Po­
znaniu, Zespołu Szkół Budownictwa nr 2 w Poznaniu odbyła się 
wczoraj sesja popularno-naukowa „Feliks Dzierżyński wielki Polak 
i rewolucjonista”. Referaty: „Życie i działalność Feliksa Dzierżyń­
skiego”, „Udział Polaków w Wielkiej Socjalistycznej Rewolucji Paź­
dziernikowej”, „Pionierska działalność młodzieży w okresie tworze­
nia się władzy radzieckiej” przygotowali uczniowie Zespołu Szkół 
Budownictwa nr 2 oraz Liceum Ogólnokształcącego nr 11 w Pozna­
niu. Uczestnicy sesji zwiedzili również wystawę okolicznościową, (jk)

szy rozwój przemysłu paliwo 
wo-energetycznego. Produkcja 
energii elektrycznej osiągnie 
1207 mld kWh, czyli o 4,8 pro 
certa więcej niż w raku bie­
żącym. W roku 1978 zaplano­
wano wydobycie 575 min ton 
ropy naftowej i kondensatu 
gazowego.

Dzięki wzrostowi dochodu 
narodowego, produkcji towa­
rów powszechnego użytku, roz 
wojowi sfery usług, podniesie 
niu wynagrodzeń i społeczne­
go fumduszu spożycia, realne 
dochody na jednego mieszkań 
ca wzrosną w 1978 roku o 3 
procenty.

W roku przyszłym realizo­
wany będzie szeroki program 
budownictwa mieszkaniowego. 
Zamierza się zag’wa.ramtować 
wskaźnik 12.4 metra kwadra- 
towego powierzchni mieszkał 
nej na jednego mieszkańca w 
mieście. Ulegną poprawie wa 
runki mieszkaniowe ponad 1° 
min. ludzi.

sów ZSRR Wasilij Garbuzow 
przedstawił referat w sprawie
bud żet u pa ńsłw ow e z, o
na 1078 rok i złożył 
zdanie z wykonania 
za rok 1976.

W 1978 r. dochody

ZSRR 
sprawo- 
budżetu

budżeto-
we będą wynosiły 246,2 mld 
rubli, przewyższając wydatki 
o 231 min rubli. Przewidzia­
no, że wydatki na gospodar­
kę narodową wyniosą 125,7 
mld rubli, a na przedsięwzię­
cia społeczne i kulturalne 87,5 
mld rubli.

Na rozwój rolnictwa prze­
widziano 44,9 mld rubli, pra­
wie miliard więcej niż w po­
przednim roku budżetowym.

Na obronę narodową przewi 
dziano w 1978 roku kwotę 17,2 
mld rubli, taką samą jak w
obecnym 
procent 
wych.

Dzisiaj

roku, stanowiącą 7 
wydatków budżeto­

sesja Rady Na j wyż-
szej ZSRR będzie kontynuo­
wać obrady na oddzielnych po­
siedzeniach. (PAP)

łym roku uda nam się w peł­
ni zaspokoić rosnący popyt w 
tym zakresie.

Szczególnie ważna jest pra­
widłowa gospodarka ziemią. 
Chodzi zarówno o przeciwdzia 
łanie nieuzasadnionemu przej­
mowaniu ziemi na cele poza­
rolnicze, jak i o maksymalne 
wykorzystanie każdego kawał­
ka ■gruntu w rolnictwie. Stwo­
rzyliśmy możliwości nabywa­
nia ziemi przez każdego rolni­
ka. który dane gwarancje jej 
należytej uprawy.

Poruszając sprawy związane 
ze zbliżającymi się wyborami 
do rad narodowych stopnia 
podstawowego. E. Gierek przy 
oomniał, że odbywają się one 
po raz pierwszy już po prze­
prowadzonej w kraju reformie 
nod”>łu administracyjnego kra 
ju. W kampanii wyborczej przy 
świecąc bedzm dążenie do nom 
nażania dorobku w realizacji 
uchwał VI i VII Zjazdu partii.

W dalszym ciągu spotkania 
I sekretarz KC obszernie odpo 
wiedział na pytania dotyczące 
najważniejszych wydarzeń mię 
d^narodowych. Nawiązując do 
udziału delegacji partyjno^rzą 
^owej PRU w uroczystościach 
60-lecia Wielkiej Socjalistvcz- 
nei Rewolucji Październiko­
wej, E. Gierek podkreślił, że 
^wełćer obchodów stanowił 
jeszcze jedno dobitne potwier­
dzenie słuszności leninowskich 
zzsad i prawidłowości budow­
nictwa socjalistycznego, mzj- 
dujących edhicie w imuonnia- 

wszechstronnym dorobku 
ZSRR.

I sekretarz KC podkreślił, że 
mamy powód do' rzetelnej sa­
tysfakcji z wkładu Polski do 
utrwalania procesów odpręże­
nia i pokojowej współpracy. 
Nasza aktywna polityka zagra 
niczna tworzy lepsze warunki 
zewnętrzne dla rozwoju Polski. 
Pomyślnie kształtują się nasze 
stosunki z Francją, czego do­
wiodły wyniki tegorocznej wi­
zyty. Jeśli chodzi o rewizytę w 
Polsce kanclerza federalnego 
RFN, potwierdziła ona istnie­
nie jedynej możliwej i konsek­
wentnej platformy procesu 
normalizacji stosunków między 
Polską a RFN.

Następnie I sekretarz KC 
omawiając wyniki swej wizyty 
we Włoszech stwierdził, że na­
stąpiło ożywienie dialogu mię 
dzy obu krajami w kwestii od­
prężenia. Potwierdzenie zna­
lazła także obopólna wola zdy­
namizowania współpracy gos.oo 
darczej, odpowiadającej możli­
wościom i potencjałowi partne 
rów.

Nawiązując do wizyty w Wa 
tykanie E. Gierek z szacun­
kiem i uznaniem wypowiedział 
się o stanowisku, jakie repre­
zentuje w węzłowej kwestii po 
koju i odprężenia papież Pa­
weł VI, o jego autorytecie mo­
ralnym.

W duchu tradycyjnej, pol­
skiej tolerancji utrwalam-' 
stan, którego cechą jest to, że 
nie ma konfliktu między pań­
stwem a kościołem. Istnieje na 
tomiast wola współdziałania, w 
urzeesywistniar iu wielkich ce 
lów narodowych, podyktować 
wspólna treską o pomyślność 
Polskiej Rzeczypospolitej Lu­
dowej.

W odpowiedzi na pytanie do 
tyczące nadchodzącej wizyt” 
prezydenta US A Jimmv Caite 
ra w Polsce, E. Gierek ped- 
kreślił. że w ścisłym wsnśł- 
dzialanią ze Związkiem Ra­
dzieckim i innvmi państwami
socjalisty czn y m i 
politykę' pokoju 
konsekwentnie 
pełnej reali^acn

i współerac"

aktu końcowe
go KBWE. E. Gierek wyrazb 
nrzekemanie, że spotkanie z J 
Carterem będzie pożyteczne 
dla postępu sprawy pokoju i 
odprężenia oraz przyczyni sin 
do dalszego rozwoju współn.ra 
cy polsko-amerykańskiej i 
przeniesie re^uKaty korzystne 
zarówno dla USA, jak i Pol­
ski.

Edward Gierek na zakończę 
nie snotkania złożył środowi­
sku dziennikarskiemu serdeez 
ne życzenia noworoczne. (PA P)

OBRADY ORGANIZACJI ZWIĄZKOWYCH
Zadania rad zakładowych i innych instancji związkowych w re­

alizacji przyszłorocznego planu w gospodarce leśnej i zakładach pro­
dukcyjnych omawiano wczoraj na plenum ZG Związku Zawodo- 
wego Pracowników Leśnych i Przemysłu Drzewnego.

W Łodzi obradowało natomiast plenum Zarządu Głównego Związku 
Zawodowego Pracowników Przemysłu Włókienniczego, Odzieżowego i 
Skórzanego. Tematem obrad były kierunki działania organizacji 
związkowych na rzecz pełnej realizacji przyszłorocznych zadań spo­
łeczno-gospodarczych i postanowień IX Plenum KC PZPR (PAP)

„INTERCANARIA 77" W WARSZAWIE
Ponad 200 najładniej śpiewających kanarków prezentowanych 

przez hodowców z Bułgarii, Czechosłowacji, Jugosławii, NRD, Pol­
ski, Rumunii, Węgier i Związku Radzieckiego uczestniczy w rozpo­
czętym 14 bm. w Warszawie międzynarodowym konkursie kanarków 
— „Intercanaria 77”.

Festiwal pianistów 
jazzowych w Kaliszu
W Kaliszu rozipoczyna się 

dzisiaj kolejny Międzynarodo 
wy Festiwal Pianistów Jazzo­
wych im. Mieczysława Kosza. 
Tym razem impreza będzie 
miała charakter prezentacji 
wykonawców, bowiem w myśl 
ustaleń regulaminowych, festi 
wal co dwa lata ndby\Uh się w 
ramach konkursu, natomiast 
w' lalach nieparzystych na za 
sadzie przeglądu solistów’ ©raz 
konfrontacji najnowszych o- 
siągnięć i kierunków rozwoju 
pianistyki .jazzowej, (par)

Zmarła jódna
z sióstr syjamskich !
Wczoraj po południu — w 

48 godzin po zabiegu rozdzie-
lenia s syjamskich w In-
stytucie Pediatrii w Krakowie 
-Prokocimiu — zmarła jedna 
z dziewczynek. Informując o
tym' dziennikarza 
dyżurny oddziału 
terapii instytutu 
Róg- Groc h ows k a 
że stan, drugiego

PAP lekarz 
intensywnej 
dr Elżbieta 
.podkreśliła, 
dziecka jest

obiecujący; dziewczynka, znaj 
doje się pod troskliwą opieką 
lekarzy. (PAP)

Rozpoczynają się KSR-y

P. Menten skazany
Dokończenie ze str. 1 

czas, jaki minął od chwili po­
pełnienia zbrodni. Dlatego nie 
przychylił się do Wniosku pro-
kuratora A. F. Habermehla.
który żądał dożywotniego wię­
zienia.

Sąd zaznaczył, że zakończo­
ny obecnie proces nie ma nic 
wsipólnego ze sprawą z począt­
ku lat pięćdziesiątych, kiedy 
Menten odpowiadał tylko za 
kolaborację.

Oskarżany przyjął wyrok 
spokojnie. Obrona ma zamiar 
odwołać się do sądu kasacyj­
nego. Jest to jedyna instancja 
odwoławcza, ■ z której może 
skorzystać Menten, gdyż był 
on sądzony przez trybunał spe­
cjalny, chociaż, co należy pod­
kreślić dla uniknięcia nieporo­
zumień — rozprawa toczyła 
się w trybie zwykłym, do­
puszczającym apelację . (PAP)

,G Ł O S WIELKOPOLSKI"
Adres pocztowy: skrytka nr 1074 60-959 Poznań. 

R eA og u i e kolegium:
Wiesław Parzycie (red naczelny), Marian Flejsierowicz 

Kazimierz Marcinkowski (zastępcy red naczelnego), 
Tadeusz Kaczmarek (sekretarz redakcji), Eugeniusz Cofia, 

Zbiiut Sek, Zbigniew Szumowski.

Kunszt śpiewaków
Korespondencja własna z Wiednia

W Sali Beethovena w wiedeń­
skim Pałacu Paiffy odbył się 
wczoraj wieczorem, drugi pod­
czas artystycznego tournee po 
Austrii, koncert Poznańskiego 
Chóru Chłopięcego pod dyrekcją 
Jerzego Kurczewskiego. Ten wy- 
stęp galowy zgromadził wiele 
osobistości — polityków, ncukew 
cćw, artystów, przedstcwrcieli To 
warzystwa Austriacko-Polskiego; 
licznie przybyła Polonia.

Zaprezentowany przez poznań­
skich śpiewaków program został

przyjęty niezwykle serdecznie, W 
rozmowach w czasie przerwy i 
po zakończeniu koncertu słyszało 
się opinie świodczące o najwyż 
szym uznaniu dla kunsztu ze~ro- 
łu i jego dyrygenta. Podobnie 
zrasztą, jak po wtorkowym wy- 
stepie w wiedeńskiej Pedcgogl- 
sohe Ho oh sc hutę.

Dzisiaj zespół udete się do 
Salzburga; po d-edze z^-iy kwia 
ty na terenie b. obozu kenoen- 
tracyjnego Mauthausen.

ZBIGNIEW SZUMOWSKI

Poznańskie Biuro Prognoz In­
stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej przewiduje na dziś 
w Wielkopolsce: zachmurzenie na 
ogol duże, okresami słabe opady 
deszczu lub mżawki.

Poprawa gospodarności w „Polmo“
W zakładach pracy całego 

kraju rozpoczną się w najbliż­
szych dniach sesje konferencji 
samorządów robotniczych, któ 
re uchwalą plany na rok przy 
szły oraz rozpatrzą możliwo­
ści efektywniejszego gospoda­
rowania. W wielu przedsiębior 
stwach wielkooolskich przed­
stawiciele załóg odbędą takie 

robocze spotkania w przyszłym 
tygodniu.

Wczoraj sesja KSR odbyła

się w Fabryce Samochodów Roi 
niczych „Polmo” w Poznaniu. 
Omówiono działalność gospo­
darczo-społeczną fabryki w ro 
ku bieżącym oraz dyskutowa­
no nad metodami poprawy go­
spodarności i zwiększania pro 
dukcji w roku przyszłym. U- 
czestnicy konferencji dostrze­
gli możliwości polepszenia wy 
ników produkcyjnych, m. in. 
przez większe wykorzystanie 
czasu pracy, zmiany organiza-

cyjnc na stanowiskach robo­
czych, oszczędniejszą gospodar 
kę materiałową.

Uchwała KSR zakłada zmniejszę 
nie absencji o 1,2 procenta w sto­
sunku do roku bieżącego, zmniej 
szenie strat czasu pracy na stano 
wisku roboczym o 2,1 procenta, 
zmniejszenie strat czasu pracy z 
powodu stosowania niewłaściwych 
materiałów o 20 procent. Przewidu 
je się także obniżenie kosztów wy 
twarzania o 4,2 procenta, obniżenie 
kosztów zużycia materiałów o 3 
procent, (gra)

Temperatura minimalna plus 
2 stopnie, maksymalna plus 5 
stopni, wiatry słabe i umiarko­
wane.

Wczoraj o godzinie 17 zanoto­
wano następujące temperatury: 
w Poznaniu plus 4 stopnie, w 
Kaliszu plus 2 stopnie, w Koninie 
plus 3 stopnie, w Lesznie plus 
3 stopnie, w Pile plus 4 stopnie; 
ciśnienie 762,7 mm.

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Andrzej Piechocki.

DZIENNIK ROBOTNICZEJ SPÓŁDZIELNI WYDAWNICZEJ „PRASA — KSIĄŻKA — R U C H”: POZNAN. UL. GRUNWALDZKA 19.
Wydawca: Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW. Telefony: 600-41 łączy 

wszystkie działy. Dział łączności z czytelnikami 665-718. Sekretariat red. naczel­
nego 454-09. Zastępca red. naczelnego 665-718. Sekretarz redakcji 648-85. 

Dział informacji 665-939. Dział sportowy 648-45. Redakcja nocna 430-73 i 453-31; 
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| Bliski Wschód |

THebezpieczna gra
KAIRU

Radziecki

przemysł 

petrochemiczny

Wydarzenia trzech i pół tygodnia, które minę­
ły od wręcz sensacyjnej podróży prezyden 
ta Egiptu Anwara Sadata do Jerozolimy — 

po rozpoczętą wczoraj w Kairze tak zwaną kon­
ferencję przygotowawczą przed wznowieniem o- 
brad konferencji genewskiej, pozwalaią zrozu­
mieć przynajmniej pewne intencje i motywy stron 
zaangażowanych w tym konflikcie.

Jedno jest wszakże zupełnie oczywiste. Bliski 
Wschód grudnia 1977 roku w niczym nie jest po­
dobny do dość przejrzystej — jak się dotychczas 
przynajmniej wydawało. — sytuacji, kształtowa­
nej, z mniejszym łub większym powodzeniem, w 

ostatnim dziesięcioleciu.
Ogólnie rzecz biorąc, miełiśmy tam podział na 

Izrael skupiający ziemie trzech państw arabskich 
— Egiptu, Jordanii i Izraela oraz te właśnie kra­
je złączone wspólną z Palestyńczykami wolą od­
zyskania dla nich ojczyzny i państwowości. I 
jeśli nawet nie był to ze strony arabskiej front 
zawsze jednako spójny, to przynajmniej w ostat­
nim okresie zgodnie stwierdzano, że sprawa pa­
lestyńska jest głównym problemem konfliktu blisko 
wschodniego, a żadne cząstkowe rozwiązanie nie 
wchodzi -w rachubę. Umacniało w tym przekona­
niu wspólne radziecko-amerykańskie oświadcze­
nie w sprawie Bliskiego Wschodu z 1 paździer- 
nika br., które — jak to po jego opublikowaniu 
powszechnie, chociaż nie w Izraelu, stwierdzono 
— o+włerało drogę do pomyślnego przeprowa­
dzenia konferencji genewskiej z udziałem wszy­
stkich zainteresowanych stron.

Teraz w wyniku podróży Anwara Sadata do Je­
rozolimy, gdzie — co było do przewidzenia — 
dla Arabów niczego nie uzyskał, nawet zrozumie­
nia dla dążeń do zwrotu ziem okupowanych — 
świat arabski jest bardziej niż kiedykolwiek nie­
jednolity, a nawet antagonistycznie podzielony.

Spośród państw arabskich Egipt ma za sobą 
zaledwie cztery — Maroko, Sudan, Somalię i Suł­
tanat Omanu.

Drugą grupę, znacznie istotniejszą z punktu wa­
dzenia perspektyw rozwiązania konfliktu blisko­
wschodniego, stanowią Syria, Libia, Algieria, Je­
men Południowy i Organizacja Wyzwolenia Pa­
lestyny; ta ostatnia — przypomnijmy — jest naj­
ważniejszą z organizacji palestyńskich, mających 
jednocześnie szerokie uznanie międzynarodowe, 
jako przedstawicielstwo uprawnione do reprezen­
towania interesów narodu palestyńskiego. Do tej 
grupy zaliczyć też można Irak, który jednak ze 
względu na ostrość swoich wystąpień przeciwko 
zwrotowi w stosunkach z Izraelem, traktowany 
bywa za oparcie najbardziej antysadatowsko 
nastrojonej części świata arabskiego. To właśnie 
Irak uznał za niewystarczające zawieszenie sto­
sunków dyplomatycznych z Kairem i dlatego na 
zakończonej 5 grudnia br. konferencji w Trypo- 
lisie nie podpisał dokumentu końcowego, uwa­
żając go za zbyt łagodny.

Poza wymienionymi jest i taka grupa państw 
arabskich, które dotychczas nie zajęły zdecydo­
wanego stanowiska wobec posunięć Egiptu, po­
śród nich Arabia Saudyjska, Jordania, Liban i część 
krajów Zatoki Perskiej.

0 tym, jak duży, acz przez Kair przecież nie­
zamierzony, wpływ wywarła podróż Sadata do 
Jerozolimy, świadczy fakt, że doprowadziła ona 
do tego, co przez całe poprzednie lata było nie­
osiągalne' — do utworzenia przez rozmaite or­

ganizacje palestyńskiego ruchu oporu jednolitego, 
narodowo-rewołucyjnego kierownictwa palestyń­
skiego.

W istocie rzeczy sprawy mają się bowiem tok, 
iż mało kto wierzy zapewnieniom Sadata, że je- 
r(o intencją jest likwidacja skutków konfliktu z 
Izraelem w odniesieniu do wszystkich uwikłanych 
węń Mron arabskich. Coraz częściej mówi się, że 
Sadat postawił na kartę wyłącznie egipską i ao- 
tów jest — w takiej lub innej formie — zawrzeć 
separatystyczny układ z Izraelem.

To oczywiste, że Sadoł nie może sobie pozwo­
lić na przegraną w rozgrywce, którą rozpoczął 
wizytą w Izraelu. Dlatego przy każdej okazji chce 
przekonać opinie publiczną nie tulko swego kra­
ju o tym, że dążuć będzie do osioanięcia global­
nego uregulowania problemów bliskowschodnich. 
Posłuauje się takimi argumentami i po to, by 
zyskać zwolenników swoiej gru. o co — iak wi­
dać — niesłychanie trudno. Można nawet zary- 
zukować stwierdzenie, że Sadafewi wcale nie za­
leży na takim szerokim współudział w jego 
grze, jak to sugerować mogą pewne pozory.

Wymowną tego ilustracją jest sprawa ucze­
stnictwa w konferencji, którą wczoraj rozpoczęła 
się w Kairze. Wprawdzie Sadaf w przemówieniu 
przed parlamentem egipskim, wygłoszonym bez­
pośrednio po powrocie z Jerozolimy zaprosił na 
nią także Związek Radziecki, Syrię, Jordanię i 
Organizację Wyzwolenia Palestyny, ale uczynił 
to po zajadłym ataku na te państwa, oskarżając 
je o montowanie frontu antyegipskiego. Trudno 
przesądzić, czego w takim postawieniu sprawy 
było więcej — hipokryzji czy przebiegłości. Nie 
mogło jednak nie być jasne, również dla samego 
Sadata, że w takiej sytuacji te państwa i OWP nie 
będą chciały przybyć do Kairu. Późniejszy nakaz 
zamknięcia w Egipcie konsulatów radziec­
kich oraz kilku innych państw socjalistycznych 
miał jednoznaczną wymowę: Kair stawia obec­
nie na jedną kartę — amerykańsko-izraelską.

Tak, Sadałowi nie zależy na uczestnictwie in­
nych państw arabskich lub Związku Radzieckie­
go w rozmowach kańskich z Izraelem; wystarczy 
— jak się okazało — udział delegacji amery­
kańskiej i delegata Organizacji Narodów Zjed­
noczonych w charakterze obserwatorów.

Podziały, do których w świecie arabskini do­
prowadziła polityka Sadata, nie muszą być trwałe, 
Na pewno będziemy świadkami jeszcze niejed­
nych przemieszczeń, w tym również, na korzyść 
Kairu. Ale nie ulega też wątpliwości, iż naj­
większe korzyści, i to niekoniecznie tylko tery­
torialne, już teraz odnosi Izrael, który w oficjal­
nej polityce egipskiej w ciągu kilku dni z wroga 
numer jeden awansował do roli państwa, które 
też dąży do porozumienia. Tyle, że tak łatwo się 
teraz w Kairze pomija fakt, iż to nie izraelska 
polityka się zmieniła.

Na takich podstawach trudno budować warun­
ki trwałego pokoju na Bliskim Wschodzie. Poko­
ju potrzebnego przecież nie tylko państwom a- 
rabsklm i Palestyńczykom, ale całemu temu re­
gionowi i — w niczym nie przesadzając — także 
światu. Po to, by wygasić groźne zarzewie kon­
fliktu na skalę pozaregionalną.

Tego zaś nie da się osiągnąć bez uczestnictwa 
w rokowaniach wszystkich stron dotkniętych kon­
fliktem i bez udziału w takim forum obu współ- 
przewodniczących konferencji genewskiej — przed 
sta wicie! i ZSRR i USA.

TADEUSZ KACZMAREK

Kiedy polubimy kontenery?
Dzień dobry, sekretariat 

„Amino” — odzywa się 
glos w słuchawce. — Łą

czę z dyrektorem.
" O leg Slósarczyk długo kie­
ruje poznańską ekspedycją 
kontenerową Przedsiębiorstwa 
Spedycji Krajowej na Garba- 
rach, wie więc, że im mniej 
kartek w kalendarzu, tym wię 

Icej podobnych telefonów.
— Kierowniku,, co z konte­

nerami? — pyta dyrektor „A- 
mino”. — Koniec roku za pa­
sem, plany gonią, a tu takie 
trudności z wysyłką towarów. 
Wczoraj znów pół dnia samo­
chody czekały u was na rozła 
dumek. Zapychają się nam ma 
gazyny. Zróbcie coś...

Łatwo powiedzieć. Każde­
mu z dzwoniących, a w ciągu 
godzinnej mojej rozmowy z 
kierownikiem było podobnych 
telefonów jeszcze pięć. Z „Go 
plany”, „Polfy”, „Lechii”. 

| „Stomilu” i Sw arze dzikich Fa- 
* bryk Mebli. Żaden z rozmów 

ców nie widzi jednak tego dłu 
Siego sznura samochodów z 
kontenerami na przyczepach, 
który oplótł teraz plac przed 
ekspedycją na Garbarach. Dzie 

| więtnaście ciężarówek. Jedni 
| kierowcy drzemią, inni zaczy 
! tani w gazetach, jeszcze inni 
| posilają się. Stoją już po trzy, 
I cztery godziny, a jeszcze przy 
I najmniej drugie tyle będą mu 
1 sieli poczekać na rozładunek.

Powód? Rano zepsuł się 
dźwig. Długie jego ramię z 

' „uchwyconym” kontenerem za 
| Wisło nieruchomo nad wago- 
j nem, kiedy nastąpiła awaria. 
| Dla fotoreportera interesujące 
|to ujęcie, dla kierownika Sló- 
| samczyka — powód do zmart- 
I wienia. Nie ma jak transporto 
3 waó pojemników z samocho- 
• dów na wagony i na odwrót.

To przecież jedyny dźwig na 
stacji. Zaczvna się nerwowa 
bieganina, telefony, rozmowy; 
kierowcy się niecierpliwią. A-. 
waria jest poważniejsza niż 
się spodziewano, mechanicy 
nie mogli ustalić jej przyczy­
ny, teraz zabrali się do wy­
miany kilku części. A godziny 
mijają.

— Czy tak jest codziennie?

W zachodniej Syberii powstaje 
nowoczesny przemysł petroche­

miczny.
CAF — TASS

— jakby odgadując moje py­
tanie, zadaje je sarn sobie Śló 
sarczyk. — Oczywiście, że ple, 
bo inaczej wszyscy dostalibyś 
my tu kręćka, ale sytuacje ta 
kie się powtarzają. Dźwig jest 
wysłużony i coraz częściej nie 
domaga. Mimo to nie mogę do 
prosić się od kolei (ona to 
wynajmuje PSK nie tylko kon 
tenery, ale i urządzenia prze­
ładunkowe — przyp. red.) spro 
wadzenia zastępczego dźwigu. 
Jeden taki od ponad roku stoi 
w .pobliskiej samochodowni 
PKP, czekając na naprawę.

Przeglądam raporty przesto 
jow urządzeń przeładunko­
wych i coraz bardziej rozu ■ 
miem rozżalenie kierownika. 
W październiku przez osiem 
dni nie było żadnej możliwo­
ści przeładowywania kontene­
rów, bo zepsuł się dźwig i — 
jak na ironię — także inne u- 
rządzenia. Od początku roku 
natomiast z powodu rozmai­
tych awarii sprzętu nie moż­
na go było używać łącznie 
przez około 550 godzin. Zwa­
żywszy, że przeciętnie opera­
cja z iednym kontenerom trw” 
20 minut, nietrudno obliczyć, 
że gdyby nie awarie to przez 
dziesięć miesięcy można było 
z Garb ar wywieźć dodatkowo 
około 2 700 pojemników. O 
tym, co to oznacza, wymow­
nie świadczy fakt, że w ze­
szłym roku wysłano i przyję­
to w Poznaniu ogółem 11 671 
kontenerów.

Jest i inna przykra konsek­
wencja zakłóceń w pracach 
przeładunkowych w ekspedy­
cji. Pociągają one za sobą łań 
cuch podobnych zakłóceń u 
klientów. Samochody — cze­
kając na za- lub rozładunek 
— stoją bezczynnie kilka go­
dzin, który to cza® mógłby być 
wykorzystywany; dezorgamizu 
je się pracę zakładowych ma 
gazynów; surowce pilnie ocze 
kiwane w fabryce, przewożo­
ne są z opóźnieniem, co nie 
rzadko powoduje arytmię pro 
duikcji. Rodzą się jednocześ­
nie zakłócenia w transporcie; 
często biorą w łeb wyliczenia 
kursów pociągów kontenero­

wych, bo niezgodnie z planem 
wyruszają one na trasę.

Może sytuacja poprawi się 
od stycznia przyszłego roku, 
kiedy — zgodnie z niedaw­
nym zarządzeniem Ministra 
Komunikacji — PSK stanie 
się kontenerowym „monopoli­
stą”. Przejmie od kolei na 
własność wszystkie pojemniki 
oraz urządzenia przeładunko­
we. Krok ten przyczynić się 
ma do usprawnienia funkcjo­
nowania kontenerowego syste 
mu trasport owego. Czy tak 
się stanie — zobaczymy. Dużo 
jednak zależeć będzie nadal 
od PKP, które zobowiązane są 
— do czasu zorganizowania 
przez PSK własnego zaplecza 
warsztatowego — naprawiać 
urządzenia przeładunkowe.

Do niedawna znikome była 
zainteresowanie zakładów prze 
wozami w kontenerach. Ostat 
nio obserwuje się jego wzrost: 
w 1975 roku wysław7 oomm 
skiej ekspedycji 4 955 pojem­
ników, zawierających towary 
o łącznym tonażu 61 027 ton, 
a w bieżącym kontenerów na 
danych będzie około 8 000 j po 
mieszczą cne ponad 100 000 ton 
ładunków!

Nadal jednak poznańskie' za 
kłady zamawiają pojemniki 
pod załadunek nierównomier­
nie. Początek roku czy kwar­
tału, to okres mimowolnego 
„odpoczynku” dla spedytora, 
który niemal zabiega o klien­
ta. Na placu składowym na 
Garbarach gromadzi się wiele 
pustych pojemników. Koniec 
natomiast kwartału, a zwłasz 
cza roku, to istnv run na kon 
tenery — ekspedycja nie jest 
w stanie dostarczyć je wszy­
stkim zainteresowanym.

Ponadto ciągle jeszcze więk 
szość zakładów nie jest przv- 
stosowana — choćby w mini­
malnym stopniu — do obsłu­
giwania kontenerów. Brakuje 
— lub nie ma wcale — snecja 
listycznego sprzętu przeładun 
kowego, nieodpowiednie są 
rampy na bocznicach, a czas a

Dokończenie na str. 4

PIOTR BOROWICZ

MUZYKA

ORATORIUM HAENDLA 
I CHÓR STULIGROSZA

Taka fala wydarzeń muzycz 
nych, jaka spadla na Po­
znań w ciągu ostatnich ty 

godni nieprędko się pewnie po w 
tórzy: pełen emocji i niespodzia 
nek Międzynarodowy Konkurs 
Skrzypcowy im. H. Wieniąwskie- 
go, potem przyjęty przez melo­
manów z sentymentem recital for 
tepianowy rzadko koncertujące­
go w kraju Adama Harasiewicza, 
następnie z inicjatywy nowo 
powstałego Towarzystwa Miłośni 
ków Opery znakomity występ 
zdobywczyni Grand Prix w Tulu­
zie — Antoniny Kowtunow, po­
tem recital wokalny jednaj z naj 
wybitniejszych na świecie odtwór 
czyń literatury pieśniarskiej — 
Eliscbeth Schwarzkcpf, której a- 
kompaniował artysta wielkiej kia 
sy Geoffrey Parsons, wreszcie — 
koncert gwiazd z Teresą Żylis-Ga 
rą, Wiesławem Ochmanem, Ge­
rardem Wilkiem...

Jakby uwieńczenie tego kalej­

doskopu atrakcji muzycznych sta 
nowił koncert, podczas którego u- 
słyszeliśmy w niedzielę dzieło o- 
ratoryjne Jerzego Fryderyka* 
Haendla „Juda Machabeusz". 
Wykonawcami byli: Chór Chło­
pięcy i Męski PFP pod dyrekcją 
Stefana Stuligrosza wraz z Orkie 
strą Symfoniczną poznańskiej Fil 
harmonii oraz soliści: ładinie śpię 
wająca muzykę oratoryjną Ewa 
Ignctowicz (sopran, alt), znana na 
naszej estradzie Barbara Figas, 
Paulos Raptis (tenor) i w nieco 
słabszej fermie — Piotr Liszkow 
ski (bas). Po „Mesjaszu", „Śam- 
sonie" i „Salomonie" jest to ko­
lejne wielkie hcendlowskie dzieło 
wzbogacające dorobek poznań­
skiego zespołu, za co szczerze 
należą się słowa uznania jego 
kierownictwu artystycznemu. To gi 
gantyczne, o rozbudowanym a- 
parccie wykonawczym dzieło sak 
sońskiego mistrza baroku ucho­
dzi za jeden z przykładów uwy­
datniających więzy łączące Haen 

dla z jego przybraną ojczyzną — 
Anglią. „Juda Machabeusz” de­
dykowany wodzowi, księciu Cum 
berland, jest wielkim, zwycięskim 
hymnem patriotycznym, alego­
rycznie związanym z aktualnymi 
wydarzeniami wojny domowej na 
Wyspach Brytyjskich i ostatecz­
nym pokonaniem Karola Edwar­
da Stuarta przez obrońców pra­
wowitego króla. Utwór ten, dość 
jednolity formalnie, pozbawiony 
może głębi i majestatu „Mesja­
sza”, poraża jednak siłą wyra­
zu i prostotą brzmienia.

„Poznańskie słowiki" kolejny 
raz dały dowód znakomitego o- 
panowonia techniki wykonawczej 
dzieł tej miary, co „Juda Mc cha 

beusz”. Szczególnym wyróżnikiem 
zespołu jest nie tylko precyzja, 
ale i finezyjna umiejętność ope­
rowania barwą — cd matowej i 
ciemnej, do jasnej, pogodnej, 
wyrażającej radość triumfu. Szko 
da tylko, że w pełnym kształcie 

wykonanie tego dzieło wydoje się 
zdradzać pewne cechy niejedno 
litości. I tak np. brakuje dosko­
nałego współdziałania między 
chórem a orkiestrą. Nie tworzą 
również monolitu mato elastycz­
ni soliści obdarzeni różnymi wa­
lorami głosowymi 1 ambicjami 
eksponowania ich bardziej na u- 
żytek swój niż utworu muzyczne­
go. Nie są to, jak mi się wydo­
je, problemy nowe. Wynikają one 
czasem z dość ograniczonej moż 
liwości wspólnych prób tak zło­
żonego organizmu wykonawcze­
go. Dła przeciętnego słuchacza 
istotna jednak pozostaje porcja 
doznań, z jaką opuszcza on sa­
lę koncertową. A ponieważ nie 

często mamy okazję usłyszeć wiel 
kie dzieła oratoryjne, dobrze by 
było, by haendlowskiego pióra 
nie ubarwiała swoista intonacja 
instrumentów dętych, czy pozo­
stawiająca wiele do życzenia pre 
cyzja kwintetu smyczkowego. 
Miejmy więc nadzieję, że ze sztu 
ką odtwórczą wielkich dzieł jest 
tak, jak z dojrzewaniem doskona 
łego wina — z tym tytko, że dzieł 
nie należy pozostawiać z dała 
i bezczynnie.

MAŁGORZATA BŁOCH

Sympozjum w Poznaniu

Nauczanie medycyny
w okupowanej Polsce
Dzisiaj w Poznaniu odbywa grupowego

się ogólnopolskie sympozjum 
naukowe na temat: „Polskie 
studia medyczne i farmaceu­
tyczne w okresie drugiej woj­
ny światowej". Nieprzypadko­
wo organizacji tego spotkania 
podjęła się poznańska Akade­
mia Medyczna wespół z Woje­
wódzkim Zarządem ZBoWiD. 
Udział poznańskiego środowi­
ska akademickiego był bowiem 
w tajnym nauczaniu znaczny. 
Na działającym w Generalnej 
Guberni Uniwersytecie Ziem 
Zachodnich (kontynuującym 
podczas okupacji działalność 
zamkniętego przez władze hi­
tlerowskie Uniwersytetu Po­
znańskiego) czynny był wy­
dział lekarski. Zajęcia odby­
wały się w mieszkaniach pry­
watnych, szpitalach, kościo­
łach, a tajne komplety dla pol­
skiej młodzieży organizowano 
nie tylko w Warszawie, lecz 
także w Kielcach, Częstocho­
wie.

Niezależnie od nauczania

przygotowywana
tez lekarzy i farmaceutów po­
przez kształcenie indywidual­
ne. Lekarze pracujący w szpi­
talach gromadzili wokół siebie 
— jako sanitariuszy i pracow­
ników pomocniczych — swoich 
byłych studentów. Nauczali 
ich w codziennej praktyce. 
Takie kształcenie odbywało się 
także w obozach jenieckich, a 
nawet koncentracyjnych.

W historii światowej medy­
cyny rzeczą bez precedensu 
jest też działalność Dolskiego 
wydziału lekarskiego na uni­
wersytecie w Edynburgu. Pol­
scy naukowcy szkolili tam Dol­
skich studentów, według włas­
nych programów. Współzałoży­
cielem wydziału był profesor 
Uniwersytetu Poznańskiego — 
Antoni Jurasz.

Poznańskie spotkanie pozwo­
li uzupełnić wiedzę (z koniecz­
ności fragmentaryczną) o za­
kresie tego nauczania, jego 
rozmiarach , formach, (len)
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PKP na nowych torach
Rozmowa z ministrem komunikacji o zmianie systemu zarządzania koleją

Ad 1 stycznia 1978 roku — 
” zgodnie z uchwałą Rady 

Ministrów — powołana zosta­
nie w Ministerstwie Komuni­
kacji Dyrekcja Generalna 
Przedsiębiorstwa Polskie Ko­
leje Państwowe. Oznacza to 
równocześnie zmianę struktu­
ry organizacyjnej samego mi­
nisterstwa, istniejącej od lat 
dwudziestu. O konkretnych 
przesłankach i ■ założeniach 
obecnej reformy mówi' dzien­
nikarzowi PAP minister ko­
munikacji — Tadeusz Bejm.

— Zakres zadań ; obowiąz­
ków Ministerstwa Komunika­
cji został w ostatnich latach 
znacznie rozszerzony. Decyzją 
rządu zostało ono zobowiązane 
do koordynowania działalności 
przewozowej wszystkich gałę­
zi transportu krajowego, a 
więc także transportu należą­
cego do innych resortów. Po­
wierzona nam też została go­
spodarka całą krajową siecią 
pozamiejskich dró-g publicz­
nych. łącznie z lokalnymi.

Narada w Urzędzie Rady Ministrów

Racjonalizacja zatrudnienia 
i gospodarowania funduszem płac
14 bm. odbyła się w Urzę­

dzie Rady Ministrów narada 
na temat zadań w dziedzinie 
zatrudnienia i płac. Podczas 
narady, której przewodniczył 
członek Biura Politycznego 
KC PZPR, wicepremier Jan 
Szydlak, podstawowe zadania 
w tym zakresie przedstawił 
minister pracy, płac i spraw 
socjalnych — Tadeusz Rudolf.

W 1978 r. konieczna jest 
dalsza racjonalizacja zatrud­
nienia. W związku z malejący­
mi zasobami pracy oraz po­
trzebą zapewnienia przyrostu 
zatrudnienia w gospodarce 
żywnościowej, transporcie i 
usługach, zgodnie z kierunka­
mi manewru gospodarczego, 
W' całym przemyśle i budow­
nictwie przyrost produkcji po 
winien być osiągnięty głównie 
drogą wzrostu wydajności pra 
cy, w7 oparciu o stale wzrasta­

Konferencja naukowo-techniczna w Kaliszu

Ochrona wód
i środowiska naturalnego

W Kaliszu odbyła się ko­
lejna ,druga konferencja na­
ukowo-techniczna o zasięgu 
krajowym, poświęcona ochro­
nie naturalnego środowiska 
na obszarach, na których wy­
stępuje deficyt wody. Refera­
ty naukowe i rozważania teo 
retyczne w dyskusji odnosiły 
się głównie do konkretnych 
przykładów przyszłej aglome­
racji kalisko-ostrowskiej, w 
których to ośrodkach już obec 
nie niedobory wody stają się 
prawdziwą przeszkodą na dro 
dze dalszego rozwoju społecz­
no-gospodarczego.

Większość przedstawionych o- 
pracowań naukowych dotyczyła 
nowoczesnych rozwiązań z dzie­
dziny gospodarki wodno-ścieko- 
wej oraz ochrony ujęć wodnych. 
Omówiono również potrzeby i 
możliwości rozwoju wodociągów 
i kanalizacji, a także problemy 
zanieczyszczeń ściekowych na te 
renie województwa kaliskiego.

Plonem obrad konferencji 
są konkretne wnioski dotyczą 
ce m. in. prawidłowego za­
gospodarowania naturalnych

— Jakie są główne intencje 
decyzji o strukturalnej refor­
mie w resorcie komunikacji?

— Uznano, że dla prawidło­
wego wykonywania różnorod­
nych i niełatwych zadań doty­
czących całego krajowego 
transportu, należy w minister­
stwie wydzielić funkcje bez­
pośredniego zarządzania i kie­
rowania prz e d s i ębi c r s t wem
PKP, Pozwoli to ..komórkom 
sztabowym” ministerstwa skon 
centrować się na rozwiązywa­
niu węzłowych problemów 
rozwoju, koordynacji i integra­
cji wszystkich gałęzi trans­
portu.

Druga podstawowa przesłan­
ka reformy wiąże się ze stwo­
rzeniem warunków bardziej 
efektywnej pracy samego 
przedsiębiorstwa PKP, które­
go zadania szybko wzrastają.

W Dyrekc j i Generalnej 
Przedsiębiorstwa PKP zinte­
growane zostaną wszystkie 
funkcje Naczelnego Zarządu 
Kolei. Nastąpi jednocześnie 

jące techniczne uzbrojenie pra 
cy. Kompletowanie załóg dla 
nowo uruchamianych obiek­
tów, w roku przyszłym w 
znacznie większym stopniu 
musi być dokonane przez wy­
gospodarowanie w ramach re­
sortów odpowiednich rezerw 
zatrudnienia. Ważnym zada­
niem jest zapewnienie zatrud­
nienia absolwentów szkół.

NPSG na rok 1978 zapewnia 
dalszy wzrost wynagrodzeń za 
pracę. Niezbędne jest jednak, 
aby stosowane w zakładach 
pracy zasady i formy wynagra 
dzania bardziej stymulowały 
poprawę jakości produkcji, 
obniżenie kosztów material­
nych i zwiększenie produkcji 
na potrzeby rynku

Podsumowując obrady, Jan 
Szydlak wskazał m. in. na 
główne zadania ministerstw w 
najbliższym okresie. (PAP) 

zasobów wodnych oraz ich 
ochrony sanitarnej, systemu 
zrzutu ścieków, a także ich 
oczyszczania i wykorzystywa 
nia, m. in. dla celów rolni­
czych. Opracowano również 
wnioski dla nowych przedsię 
wzięć techniczno-inwestycyj- 
nych w gospodarce wodno- 
ściekowej.

Przy Oddziale Wojewódzkim 
NOT w Kaliszu utworzyła się już 
grupa specjalistów, zajmujących 
się badaniami oraz rozwiązywa­
niem trudnych problemów zwią 
zanych z gospodarką wodną i 
ochroną środowiska naturalnego. 
Plonem kilkuletnich prac są m. 
in. rozwiązania dotyczące oszczęd 
ności wody zużywanej przez za­
kłady przemysłowe. Zorganizowa 
no też tzw. „bank wody” oraz 
„służbę ochrony środow-iska”. w 
ramach której działa pracownia 
fizykochemiczna badania wod i 
ścieków. Od dwóch lat prowadzo 
ny jest w Kaliszu ogłoszony 
przez OW NOT, konkurs na wnios 
ki i pomysły dotyczące oszczęd­
ności wody w gospodarce komu­
nalnej i przemyśle. Jego rezulia 
ty przyniósł^ już poważne osz­
czędności tego deficytowego w 
woj. kaliskim surowca, (par) 

koncentracja służb i komórek 
organizacyjnych, sprzyjająca 
większej sprężystości i opera­
tywności działania. Zadania 
wykonywane dotychczas przez 
8 centralnych zarządów służb 
i 9 komórek funkcjonalnych w 
różnych departamentach mini­
sterstwa, będą realizowane w 
Dyrekcji Generalnej Przedsię­
biorstwa PKP przez 5 pionów:

— A dalekosiężne korzyści, 
które powinna przynieść ta re­
forma?

— Powstaną warunki sprzy­
jające kształtowaniu i prowa­
dzeniu jednolitej, komplekso­
wej polityki w dziedzinie funk 
cjonowania i dalszego rozwoju 
transportu kolejowego. Nowa 
struktura sprzyja bowiem wy­
dawaniu kompetentnych decy­
zji. podniesieniu dyscypliny w 
ich realizacji, wyzwalaniu do­
datkowych inicjatyw.

Rozmawiał
TADEUSZ SAPOCIŃSKI

Współpraca 
Polski i NRD

W dniach 12—14 grudnia 
1977 r. odbyła się w Berlinie 
XVI sesja Komitetu Współpra­
cy Gospodarczej i Naukowo- 
Technicznej PRL-NRD. Na cze­
le delegaicji rządowych obu 
krajów stali: wiceprezes Rady 
Ministrów PRL. Kazimierz Ol­
szewski i zastępca przewodni­
czącego Rady Ministrów NRD, 
Gerhard Weiss.

Głównym tematem obrad se­
sji były przedsięwzięcia zmie­
rzające do realizacji ustaleń 
podjętych w maju 1977 r. przez 
delegacje partyjno-państwewe 
PRL i NRD w sprawie rozwo­
ju i zacieśnienia stosunków 
gospodarczych. Komitet wysłu­
chał sprawozdań o stanie prac 
nad przygotowaniem propozy­
cji dotyczących ukształtowania 
wieloletniej współpracy gospo­
darczej i naukowo-technicznej 
oraz podjął ustalenia w spra­
wie realizacji głównych kie­
runków współpracy obu kra­
jów w wybranych dziedzinach 
nauki, techniki i produkcji

PAP

Rozwiązanie 
parlamentu sudańskiego 
Prezydent Sudanu Nimejri 

podjął w środę decyzję o roz­
wiązaniu Zgromadzenia Ludo­
wego (parlamentu) tego kraju 
i ogłosił rozpisanie wyborów 
powszechnych. Rozwiązano rów 
nież regionalny parlament po- 
łudniowosudański. (PAP)

„Mały Lotek"
I LOSOWANIE

2, 3, 9. 12, 24
II LOSOWANIE
8, 20, 23, 26, 31

„Express-Lotek"
13, 18, 19, 37, 48

Katastrofalne zbiory 
kawy w Salwadorze

Dyrektor salwadorskie^o przed­
siębiorstwa kawowego oświadczył 
że tegoroczne zbiory kawy w Sal­
wadorze — jednym z poważniej­
szych producentów na świecie — 
będą prawdopodobnie o 57 procent 
niższe niż w roku ubiegłym. Wy­
niosą one prawdopodobnie 1 COD 000 
worków czyli około 100 C00 ton.

Przyczyną katastrofalnego spad­
ku produkcji kawy w Salwadorze 
jest susza, która dotknęła rejon 

"Ameryki Środkowej i Meksyku.

Kiedy polubimy kontenery?
Dokończenie ze str. 3

ml sprawne wykorzystanie 
kontenerów utrudnia... wąska 
brama wjazdowa do fabryki. 
Wszystko to sprawia, że zadłu 
gi jest czas napełniania i o- 
próżniania pojemników, czy­
ich składowania. Wydajność 
tych nowoczesnych środków 
przewozowych pozostawia prze 
to sporo- do życzenia.

I jeszcze jedno. Niby dro­
biazg, ale stanowi duże utrud 
nienie w pracy ekspedycji na 
Garbarach. Wielu klientów lek 
ceważy obowiązek staran­
nego wyczyszczenia kontenera

„Belgrad-77“

Temat
walka z terrorem

Środowe posiedzenie plenar­
ne spotkania belgradzkiego by­
ło prawie całkowicie poświę­
cone dyskusji nad wnioskiem 
delegacji RFN, by do doku­
mentu końcowego włączyć pro 
blem potępienia i zwalczania 
terroryzmu, zwłaszcza zaś po­
tępienia brania zakładników 
przez terrorystów. Delegacja 
RFN pragnie, aby uczestnicy 
spotkania belgradzkiego po­
parli inicjatywy w sprawie 
walki z terrorem podejmowane 
na forum ONZ.

Przedstawiciele krajów so­
cjalistycznych, popierając ideę 
zwalczania terroryzmu, zwró­
cili jednak uwagę, że terrory­
ści porywający w jednych kra­
jach samoloty, niekiedy w in­
nych krajach witani są jak bo­
haterowie. Delegat Polski po­
stulował jednoznaczną defini­
cję terroryzmu. Kraje socjali­
styczne wyraziły poparcie d’a 
z’ożonej przed kilkoma tygod­
niami propozycji ZSRR, aby 
obywatelom przyjeżdżającym 
do innych krajów w określo­
nej misji, ale nie korzystają­
cych ze statusu dyplomatycz­
nego — zapewniać dodatkowe 
środki bezpieczeństwa. (PAP)

Poznańskie wykonało 
roczny plan 

zbiórki na NFOZ
Na kilkanaście dni przed 

końcem roku mieszkańcy wo­
jewództwa poznańskiego w 
pełni wywiązali się ze swoich 
zobowiązań na rzecz Narodo­
wego Funduszu Ochrony Zdro 
wia. Tegoroczny plan zakła­
dał zebranie 71 milionów zło­
tych. Dodatkowo — jak się 
przewiduje — zebranych zo­
stanie w Pczinańskiem około 
5 min zł. (bop)

W grudniowym
„Nurcie"

W bieżącym numerze poznaiiskie 
go miesięcznika społeczno-kultural 
nego „Nurt” znajdujemy m. in. kil 
ka artykułów o charakterze wspom 
nieniowo-historycznym: trzecią
część obozowych wspomnień Ma­
riana Jakubowicza „Każdy z nas 
chciał żyć”, przetworzoną przez 
Waldemara Kosińskiego opowieść 
„Dcm na Rybakach”, Antoniego 
Władysława Walczaka „Pastorałkę 
z oflagowskiej szuflady”. O służ­
bie sanitarnej w Powstaniu Wiel­
kopolskim p.isze Jan Alkiewicz. 
„Nurt” drukuje także fragment 
III aktu utworu scenicznego Gerar 
da Górnickiego „Poszli ci, któ­
rzy powinni”. Treścią tej sztuki są 
wydarzenia z lat 1918/19 w Kłecku 
pod Gnieznem.

Z 60 rocznicą powstania poznań­
skiego „Zdroju” związane są arty 
kuły Józefa Ratajczaka („Przypis 
do nekrologu „Zdroju”), Edwarda 
Balcerzana („Elementy ekspresjo- 
nistyczne”) i Kazimierza Młynarza 
(„Ekspresjonizm jako możliwość”). 
W Małej Wszechnicy Nurtu: „Wzo 
ry osobowe i wartości upowszech­
niane przez literaturę i sztukę” au 
torstwa Wojciecha Jamroziaka. Je 
rzy Olek rozmawia z Grzegorzem 
Królikiewiczem o współczesnym fe 
nomenie — fotografii, natomiast 
Andrzej Górny z Henri Fiszbinem 
— deputowanym do Zgromadzenia 
Narodowego Francji, członkiem KC 
FPK („Miasto i człowiek”).

Oprócz tego artykuły z dziedzi­
ny nauki, literatury, recenzje tea­
tralne, plastyczne, muzyczne i 
książkowe oraz humoreska Alojze­
go Andrzeja Łuczaka „Święty, 
Święty” o... Aznavourze w Pozna­
niu. (kos)

po jego wykorzystaniu. Zanim 
więc podstawi się go innemu 
klientowi, pracownicy ekspe­
dycji muszą często chwytać za 
szczotki. Trudno bowiem prze 
wozić na przykład słodycze w 
pojemniku zabrudzonym i 
„pach n ący m” chemik a liam i. 
Obciąża się wprawdzie wino­
wajcę kosztem tych prac, ale 
woli on chyba płacić niż czyś­
cić kontenery, skoro określo­
na przepisami opłata wynosi... 
25 złotych od sztuki. Przyda­
łoby się zapewne podniesienie 
tej „kary” i to znaczne. t

PIOTR BOROWICZ

I. Stenmark bezkonkurencyjny
w Pucharze Świata

Po wtorkowym zwycięstwie w 
slalomie specjalnym, szwedzki 
„król nart” Ingemar Stenmark 
sięgnął także po zwycięstwo w sla 
łomie gigancie o Puchar świata, 
rozegranym w środę we włoskiej 
miejscowości Madonna di Campig 
lio. Stenmark zawdzięcza zwycię­
stwo świetnej jeździe w pierwszym 
przejeździe, w którym wyraźnie 
pokonał rywali. W drugim przejeź 
dzie uzyskał czwarty czas za An- 
dreasem Wenzlem (Lichtenstein), 
Heinrichem Hemmi (Szwajcaria) 
i Klausem Heideggerem (Austria), 
ale w łącznej punktacji zajął pierw 
sze miejsce wyprzedzając o 0,15 
sek. mistrza olimpijskiego Hein­
richa Hemmi i o 0,18 sek. Andrea 
sa Wenzła. Jest to siódme zwycię 
stwo I. Stenmarka na osiem star­
tów sezonu 77/78 i 24 w historii 
startów w Pucharze Świata

Oto czołowa dziesiątka środowe 
go slalomu giganta: 1. Ingemar 
Stenmark (Szwecja) 2.49,91, 2. Hein 
rich Hemmi (Szwajcaria) 2.50,09, 3. 
Andreas Wenzel (Liechtenstein)

Polscy szczypiorniści 
pokonali ZSRR

W drugim dniu międzynarodowe 
go turnieju w piłce ręcznej męż­
czyzn rozgrywanego w Cottbus, 
Polska pokonała ZSRR 24:20 (10:9) 
Bramki dla Polski zdobyli Jan 
Gmyrek i Alfred Kałużyński — 
po 6, Jerzy Klempel i Ryszard 
Przybysz — po 3, Wacław Sma- 
gacz i Jerzy Garpiel — po 2 oraz 
Jerzy Kuleczka i Jan Kozieł — po 
1. Najwięcej bramek dla ZSRR 
zdobyli: Baran i Czikalajew — 
po 5 i Nowicki — 3.

O dużą niespodziankę postarali 
się w drugim dniu turnieju Poła 
cy, którzy zdecydowanie wygrali 
z drużyną ZSRR, demonstrując 
szczególnie w drugiej połowie bar 
dzo dobrą grę. Po przegranej z 
NRD, tym razem zespół Polski od 
początku spotkania grał szybko i

„Złota Piłka” dla M. Platiniego?
Francuski piłkarz — Michel Pla 

tini z klubu Nancy, został ogło­
szony przez tygodnik „France Foot 
bali” piłkarzem mijającego roku 
na kontynencie europejskim. Tym 
samym Michelowi Platini przyzna 
no „Złotą piłkę”.

Z tej okazji warto przypomnieć, 
że najlepszym piłkarzem Europy 
w ubiegłym roku był Franz Bec- 
kenbauer (RFN). Tę honorową na 
grodę piłkarz Francji otrzymał po 
bardzo długiej przerwie. Po raz 
ostatni „Złotą piłkę” otrzymał w 
1958 r. Raymond Kopa. Był to więc 
rok, w którym Francja wywalczy

Koszykarki klasy 
międzywojewódzkiej 
zakończyły E rundę

Zakończyły się rozgrywki I run 
dy klasy międzywojewódzkiej w 
koszykówce kobiet. Na czele ta­
beli z równą liczbą punktów znaj 
duje się były I-ligowiec AZS To 
ruń i Start Gdańsk. •
Oto końcowa tabela I rundy: 
1. AZS Toruń 
2. Start Gdańsk 
3. Zagłębie Konin 
4. AZS II Poznań 
5. AZS Koszalin 
6. AZS Gorzów
7. Olimpia II P-ń
8. Tęcza Gdynia
9. MOS Malta P-ń

10. Spójnia II
Gdańsk 

1-1. Lech II P-ń 
12. Darzbór

Szczecinek

11 21 863:589
11 21 902:651
11 20 724:653
11 18 812:696
11 16 714:712
11 16 590:638
11 16 613:685
11 15 680:746
11 15 631:738
11 15 678:696

11 14 690:791
11 11 513:815

(wił)

Polscy juniorzy zdobyli 
w tym roku 89 medali
Młodzi polscy sportowcy zdobyli 

na mistrzostwach świata, Europy 
i Młodzieżowych Zawodach Przy 
jaźni 89 medali. Najmniej medali 
przywieźli nasi reprezentanci z 
mistrzostw świata — 2 złote, 2 sre 
brnę i 1 brązowy. Ten plon to do 
robek tylko trzech dyscyplin — 
zapasów, wioślarstwa i podnoszę 
nia ciężarów.

Dużo lepiej powiodło się naszym 
młodym sportowcom na mistrzo­
stwach Europy gdzie uzyskali 31 
medali. W tej kategorii wiekowej 
podobnie jak u seniorów najlepiej 
spisali się strzelcy zdobywając 9 
medali w tym 6 złotych, wyprze­
dzając judeków — 7 medali i lek­
koatletów — 5 medali. Oprócz tych 
trzech dyscyplin o medale z mi­
strzostw Europy postarali się jesz

2.50,09. 4 Klaus Heidegger (Au­
stria) 2.51,13, 5. Leonard Stock (Au 
stria) 2.51,56, 6. Jean-Luc Fournier 
(Szwajcaria) 2.51,67, 7 Phil Mahre 
(USA) 2.51,73, 8. Guśtayo Thoeni
(Włochy) 2.51,85, 9. Bojan Krisaj
(Jugosławia) ?0 Peter Lue-
scher (Szwajcaria) 2 52,00.

Po czterech konkurencjach Pu­
charu Świata, na pierwszym miej 
sou umocnił się Ingemar Stenmark 
który zwyciężając w trzech kon 
karencjach uzyskał maksymalną 
liczbę 75 pkt. Dalsze miejsca zaj­
mują: 2. Heini Hemmi (Szwajcaria) 
40 pkt. 3 Klaus Heidegger (Au­
stria) — 37 pkt. 4. Phil Mahre 
(USA) — 26 pkt. 5. Franz Klam- 
mer (Austria) — 25 pkt. 6 Jean 
Luc Fournier (Szwajcaria) — 21 
pkt.

W klasyfikacji zespołowej męż­
czyzn prowadzi Austria — 103 pkt. 
przed Szwecją — 75 pkt., Szwaj­
carią — 66 pkt. — Włochami — 
42 pkt., USA — 26 oraz Jugosławią 
— 20 pkt. (PAP) 

dokładnie. Przeciwnicy nie pozo­
stawali dłużni, toteż w tym okre 
sie mecz był bardzo wyrównany.

W drugiej części spotkania Pola 
kom udało się uzyskać kilka bra 
mek z szybkich ataków, a efekty 
przynosiła także dobra gra w ataku 
pozycyjnym. Na 10 minut przed 
końcem spotkania nasza siódemka 
uzyskała 3-bramkową przewagę i 
nie dała sobie już odebrać zwy­
cięstwa. W zespole polskim obok 
strzelców bramek wystąpili jeszcze 
bramkarze Mieczysław Wojczak i 
Henryk Rozmiarek oraz Bogdan 
Faleta i Grzegorz Kokot. Znako 
mite spotkanie rozegrali Wojczak 
oraz występujący po raz 150 w re 
prezentacji Polski — Gmyrek. Bar 
dzo dobrze prezentował się też Al 
fred Kałużyński. (PAP) 

ła trzecie miejsce w rozegranych 
w Szwecji mistrzostwach świata.

Agencja Reutera, która podała 
wiadomość (powtórzoną następnie 
przez wszystkie agencje światowe) 
o przyznaniu piłkarzowi francus­
kiemu Michelowi Platini „Złotej 
piłki” — w kilka godzin później 
wycofała tę informację. Decyzja 
o uznaniu Platiniego najlepszym 
piłkarzem Europy bieżącego roku 
— nie została jeszcze zatwierdzona 
przez międzynarodowe jury. Jak 
podała Agencja Reutera najlepszy 
piłkarz starego kontynentu znany 
będzie dopiero 27 bm. (PAP)

1:1 w meczu RFN -Walia
W Dortmundzie rozegrany został 

w środę wieczorem międzypań 
stwowy, towarzyski mecz pUkarsló. 
w którym mistrzowie świata, pił 
karze RFN zremisowali z Walią 
1:1 (0:0). Bramkę dla RFN zdobył 
Fischer w 47 min. a wyrównał 
Dave Jones w 78 min. Widzów 
50 000. (PAP)

Szkoleniowa narada 
trenerów piłkarskich

Okręgowy Związek Piłki Noż­
nej w Poznaniu organizuje nara­
dę szkoleniową dla kadry trener­
sko — instruktorskiej woj. poz­
nańskiego. Uczestniczyć w niej 
będą między innymi szkoleniow­
cy PZPN — R. Koncewicz i T. 
Foryś. Narada odbędzie się w sa­
li konferencyjnej WOSiR przy ui. 
Chwiałkowskiego 34 w sobotę o 
godz 13.45 i w niedzielę o godz. 9.

cze przedstawiciele — kajakar­
stwa klasycznego — 3, tenisa sto 
łowego — 2, oraz tenisa ziemnego, 
podnoszenia ciężarów, jeździectwa, 
koszykówki i szachów.

Na Młodzieżowych Zawodach 
Przyjaźni wywalczyliśmy 53 meda 
le, w 11 dyscyplinach sportu Naj 
więcej zdobyli ich lekkoatleci — 
15, następnie szermierze — 8. ju- 
docy — 7, wioślarze — 6, zapaśni­
cy — 5. Pozostałe uzyskaliśmy w 
podnoszeniu ciężarów — 4, pływa­
niu — 3, boksie — 2 oraz hokeju 
na lodzie, gimnastyce sportowej i 
piłce ręcznej po 1.

W sportach zimowych jedyny 
medal zdobyli hokeiści podczas 
Młodzieżowych Zawodów Przyjaź­
ni. (PAP)



Czas pracy handlu w okresie przedświątecznym

gwarancji

4433-K1tecznego od godz. 10—19.

Bit

O
O

O
O 
o
o 
o 
o

O

Niedziela
18. XII1977

Poniedziałek 
19. XII 1977 
Wtorek 
20. XII 1977 
Środa 
21. XII 1977

18 GRUDNIA-HANDLOWA ZŁOTA NIEDZIELA
do Świątecznych zakupów w poznaniu i województwie ZAPRASZA:

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLU WEWNĘTRZNEGO

SKLEPY BĘDĄ OTWARTE
KIERMASZE w HALACH MTP NR 8 i 22

OD GODZ. 10 DO 16
OD GODZ. 9 DO 16

POLECAMY:
ODZIEŻ — ART. DZIEWIARSKIE — PONCZOSZNICTWO — TKANINY — OBUWIE
— ARTYKUŁY
TELEWIZYJNE -

DEKORACYJNE MEBLE ODBIORNIKI RADIOWE
SPRZĘT ZMECHANIZOWANY — ZABAWKI — SPRZĘT SPOR-

TOWY — ART. PAPIERNICZE WYROBY JUBILERSKIE i FOTOOPTYCZNE.

ŻYCZYMY POMYŚLNYCH ZAKUPÓW!
X 4446-K1

Praca @ Nauka
Osobę do szycia torebek 
przyjmę. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 43710g.

Sprzedam ciągnik Super 
Zetor. Podgórski, Płytni- 
ca 33, 78-822 Krępsko, woj. 
pilskie. Na listy nie od-
powiadam. 1614p

6

W

^3

as

— sklepy spożywcze wszystkich branż (z wyjątkiem sklepów 
mięsnych, działów z art. mięsnymi w sklepach ogólno­
spożywczych), kwiaciarnie, sklepy delikatesowe i przemy­
słowe wszystkich branż oraz domy towarowe, handlowe 
itp. — czynne będą od godz. 10—16;

— kioski „Ruchu” będą czynne jak w dni powszednie, tj. 
od godz. 6—20;

— punkty sprzedaży HSI „Równość” oraz punkty zlokalizo- 
- wane w przejściu podziemnym pod Rondem Kopernika — 

czynne będą od godz. 8—18;
— targowiska — czynne będą od godz. 7—15;
— wszystkie sklepy i punkty usługowe czynne będą w nor­

malnie obowiązujących godzinach, w tym również sklepy 
mięsne, stoiska mięsne w sklepach ogólnospożywczych;

— od wtorku, dnia 20. XII br. do piątku 23. XII br. czynny 
będzie w hali MTP nr 7 kiermasz sprzedaży karpia świą-

Poszukuję profesora, któ 
ry udzieli lekcji języka 
angielskiego. Jakubowska 
— Hetmańska 109 m. 4.

43552g
Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szczurkówna, 
Poznań, al. Marcinkow­
skiego 2 a, parter. 42168g

Sprzedaż
Radio Elizabeth Hi-Fi, na

okazyjnie
sprzedam. Piotr Zandecki, 
ul. Jackowskiego 62 m. 6. 

43474g

Q Samochody
Fiata 125p - 1300, rocznik 
1972 — sprzedam. Telefon
67-30-05. 4367g
Fiata 1500, rocznik 1976 — 
sprzedam. Ul. Pomorska 3. 

43497“
Szlifowanie cylindrów sa 
mochodowych, wałów kor 
bowych, dorabianie tło­
ków wykonuje warsztat 
Poznań, Grodziska 24 — 
Malinowski. Silniki War­
szawy, Polskiego Fiata w
jednym dniu. 39047g

Komunikaty
Wielkopolskie Zakłady Gazownictwa i Górni­
ctwa Nafty i Gazu — zawiadamiają 
od biorców gazu Swierczewa, że w dniu 16. XII 

• 1977 r. od godz. 8 do 14 — zostanie zamknięty 
dopływ gazu — w związku z robotami na sieci 

, gazowej.
. W związku z powyższym uprasza się wszyst-

* kich odbiorców o niekorzystanie w tym czasie 
> Iz odbiorników gazowych. 4436-K1

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
19 grudnia 1977 roku zmarł nagle nasz długo­
letni, zasłużony i ceniony współpracownik

KAZIMIERZ MONTAK

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
13 grudnia 1977 r. zakończył swe pracowite ży­
cie. przeżywszy lat 88. mój ukochany maż, nasz 
najdroższy ojciec, teść, dziadek i pradziadek

W dniu 9 grudnia 1977 r. zmarła nasza długo­
letnia pracownica

TERESA FISZER

przewodniczący Rady Zakładowej

odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi. Meda­
lem XXX-lecia PRL. Honorową Odznaka Miasta 
Poznania. Złotą Honorową Odznaką Związku 
Zawodowego Chemików i innymi odznaczeniami.

STANISŁAW NOWICKI Pogrzeb odbędzie się w dniu 18 grudnia 1977 r. 
o godz. 11 na cmentarzu na Miłostowie.

Pogrzeb odbędzie się dnia 20 grudnia br. o go­
dzinie 13.45 na cmentarzu na Janikowie.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­
czucia składają :

Dyrekcja — Rada Zakładowa — POP 
pracownicy 

Przedsiębiorstwa Handlu Chemikaliami 
„Chemia” w Poznaniu

4116-K3 '

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
10 grudnia 1977 roku zmarł

inż. EUGENIUSZ ŁUGOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 16 bm. o go­

dzinie 14.15 na cmentarzu junikowskim.
Pogrążona w smutku

żona z córką i zięciem

43709g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
13 grudnia 1977 r. zmarł po długiej i ciężkiej 

chorobie, opatrzony Sakramentami św., nasz 
naidroższv najukochańszy i nigdy niezapom­
niany maż. tatuś, zięć, brat, szwagier i wujek.
przeżywszy lat 33. śp.

ROMAN KALINOWSKI
odorawiona zostanie w pia­Msza św. żałobna --------------  

tek. 16 bm. o godz. 14 w kościele parafia nym 
w Przeźmierowie, no czym pogrzeb o godz. 15
na cmentarzu w Krzyżownikach.

W smutku pogrążona

żona z córeczką i rodziną

Przeźmierowo, ul. Krańcowa 44 m. 1, 

dawniej Poznań, ul. Człopska 9. 43«87g

, Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
I 9 grudnia 1977 r. odszedł na zawsze po dłu- 
' ' chorobie, opatrzony Sakramentami św..giei chorobie, -------- — . ,

mój ukochany mąż. nasz brat, szwagier i wu-
jek.

st.

śp.

JÓZEF KUJAWSKI
sierżant w stanie spoczynku, odznaczony 

Krzyżem Kawalerskim Orderu 
Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 17 bm. o go­
dzinie 12.50 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Grochowska 38 m. 5. 43638g

4. Z żalem zawiadamiamy, że dnia 12 grudnia 
T 1977 roku zmarła po ciężkich cierpieniach, 
nasza droga mama, teściowa, babcia, prababcia 
i siostra, śp.

MARIANNA SPRINGER
Pogrzeb odbędzie się w sobotę dnia 17 bm. 

o godz. 10.15 na cmentarzu junikowskim.
W głębokim smutku pogrążona 

córka z mężem
Ul Staszica 21 m. 10. 4125-U3

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 16 bm. o go­
dzinie 10.<50 na cmentarzu górczyńskim. Rodzinie Zmarłej wyrazy współczucia skła­

dają

Ul. Pogodna 47 m. 5.

Strapiona

żona z rodziną

43635g

Dnia 12 grudnia 1977 r. zmarł nagle w 19 roku 
życia nasz syn, brat i siostrzeniec

REMIGIUSZ BUKOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 15 bm. o go­

dzinie 13.30 na cmentarzu w Kórniku.

W głębokim smutku pogrążeni

rodzice, siostra i rodzina

Kórnik, ul. Staszica 10 m. 19. 43682g

tDnia 12 grudnia 1977 roku zmarł, przeżyw­
szy lat 85. opatrzony Sakramentami św.,

mój kochany mąż, nasz 
dek, śp.

drogi ojciec, teść i dzia-

STANISŁAW NOWACZYK
Pogrzeb odbędzie się. w poniedziałek, 19 bm. 

o godz. 13.05 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążone

żona i rodzina

Ul. Przybyszewskiego 27 m. 4410-U3

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
' 12 grudnia 1977 roku zasnęła w Panu, nasza 

ukochana matka, babcia, teściowa, synowa, bra­
towa i szwagierka, śp.

HELENA TACZANOWSKA
z domu Rochowska

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 16 bm. o go­
dzinie 14 na cmentarzu komunalnym w Między­
chodzie.

W smutku pogrążeni

córka, synowie i rodzina
Międzychód, ul. Nowotki 24 m. 5. 43647“

tDnia 11 grudnia 1977 r. zmarła w wćeku 84 
lat, moja ukochana żona, matka, teściowa, 
babcia i prababcia, śp.

PETRONELA LINEK
z domu Oracz

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 19 bm. 
o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Ul. Rybnicka 23. 4131-U3

tDnia 9 grudnia 1977 roku zmarła tragicznie 
nasza najukochańsza córka, siostra, szwa- 
gierka i ciocia, przeżywszy lat 38, śp.

TERESA FISZER
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 16 bm. 

o godz. 11 na cmentarzu na Miłostowie.
W smutku pozostaje

4126-U3
susa

Dyrekcja — Rada Zakładowa — POP 
i pracownicy

!

«18-K3

J. Dnia 12 grudnia 1977 roku zmarł namaszczo- 
i ny Olejami św., mój nieodżałowany mąż, 

kochany ojciec, teść i dziadek, przeżywszy 
lat 73, śp.

WACŁAW TRYBUS
mistrz krawiecki

W smutku pogrążona

żona z rodziną
4822-U3

+ Dnia 10 grudnia 1977 roku zmarła, opatrzo­
na Sakramentami św., nasza najdroższa 

matka, babcia i prababcia, przeżywszy lat 83, 
śp.

JULIANNA BĘDZIECHA
z domu tarnowska

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia
19 ^m. o godz. 14.15 na cmentarzu na Janikowie.

W smutku pogrążona

Ul. Żydowska 28 m. 9.

Alina

«W-U3

tDnia 12 grudnia 1977 r. zmarł tragicznie, po 
krótkich cierpieniach, namaszczony Olejami 
św., przeżywszy 42 lata, mój ukochany mąż, 

nasz drogi ojciec, syn, brat, teść i wujek, śp.

STANISŁAW MAZUR
Pogrzeb odbędzie się w sobotę. W tra • go­

dzinie 13 w Nałęczowie.

W głębokim smtrtSku pogrądbena

żona z rodsiną

Poznań, ul. Jesienna 19 m. 7. 4RS99R

+ Dnia 12 grudnia 1977 r. zmarła nagle, prze­
żywszy lat 63, nasza kochana mama, teścio­

wa i babcia, śp.

FRANCISZKA KUZNIEWSKA
z domu Klabuhn

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 18 bm. 
o godz. 15.25 na cmentarzu jimikowskim.

O bolesnej stracie zawiadamiają

Ul. Rolna 30 m. 12.

dzieci a roAMną

«»-U3

tDnia 11 grudnia 1977 r. zmarł, przeżywszy 
lat 65, mój kochany mąż, nasz drogi ojciec 
i dziadek, śp.

WŁADYSŁAW SKRZYPCZAK
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 19 

bm. o godz. 11 na cmentarzu junikowśkim.

W głębokim smutku pogrążona

żona z rodziną

Ul. Grunwaldzka 85 d m. 7. WS-U3

Wielkopolskie Zakłady Gazownictwa i Górnic­
twa Nafty i Gazu w Poznaniu, ul. Grobla 15, 
zawiadamiają wszystkich odbiorców gazu , 
zamieszkałych w Poznaniu w rejonie ograni­
czonym ulicami: Świerczewskiego, Przyby­
szewskiego (numery parzyste), Marcelińską 
do ul. Szamotulskiej, że w dniu 15 XII 1977 r. 
o godz. 10, nastąpi wprowadzenie w miejsce
dotychczasowego gazu miejskiego gazu

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 17 bm. 
o godz. 14 na cmentarzu na Janikowie.

ziemnego zaazotowanego.
Przystosowania urządzeń gazowych dokonają 

monterzy WZGiGNiG —
nieodpłatnie

w terminach podanych na ogłoszeniach w klat 
kach schodowych.

Do czasu przybycia monterów nie należy 
żadnych urządzeń eksploatować.

Urządzenia gazowe u odbiorców użytkują­
cych gaz do innych celów niż prowadzenie go­
spodarstwa domowego będą adaptowane — 
po dostarczeniu zlecenia na adres WZGiGNiG.

odpłatnie
Warunkiem dokonania adaptacji urządzenia 

gazowego będzie jego dobry stan techniczny.
Urządzenia technicznie niesprawne będą 

plombowane do czasu usunięcia nieprawidło­
wości przez użytkownika.

Jednocześnie przypomina się o konieczności 
stałego utrzymania nagrzewnic grzejników wo­
dy przepływowej (term, pieców kąpielowych) 
w stanie czystym. Będzie to również warun­
kowało zamontowanie w tych urządzeniach 
nowego palnika przystosowanego do spalania 
gazu ziemnego zaazotowanego.

Prace będą prowadzone w godzinach od 
10—18 w dniach 15 i 16 XII 1977 r.

Wszelkich informacji udzielać będzie w tych 
dniach punkt informacyjny zlokalizowany przy 
zbiegu ulic Marcelińskiej i Włodkowica (bara­
kowozy), pozostałe dni od godziny 7—15.

W dniu wymiany gazu — urządzenia prosi­
my utrzymać w stanie czystym.

Dyrekcja
Wiełkopol. Zakładów Gazownictwa 

i Górnictwa Nafty i Gazu
Poznań, ul. Grobla 15

4439-K1

+ W dniu 12 grudnia 1977 r. zmarła po cięż­
kich cierpieniach, opatrzona Sakramentami 

św., przeżywszy lat 89. moja ukochana matka, 
siostra, kuzynka i ciocia, śp.

WŁADYSŁAWA KRYSTKOWIAK
z domu Muszyńska

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 18 bm. 
o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Gorczyezewskiego 4 m. 7. «24- V3

+ Dnia 10 grudnia 1977 roku zasnęła w Bogu 
nasza najdroższa mama, teściowa, babcia 

i prababcia, śp.

FRANCISZKA KONARSKA
z domu Michalska

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, T7 bm. o go- 
• dżinie 11.40 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Luboń, Poanań, Warszawa, Gorzów WDop.
43588g

tDnia 13 grudnia 1977 roku zmarła, opatrzona 
Sakramentami św., nasza ukochana żona, 
matka, siostra, babcia i prababcia, przeżywszy 

lat 65, śp.

HELENA RZEPECKA
Pogrzeb 

o godz 12

Prosi się

odbędzie się w sobotę, dnia 17 bm. 
na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

o nieskładanie komdolencji.
,UI. Orężna 13 a m. 4. 43717g

tDnia 13 grudnia 1977 roku zmarła po cięż­
kich cierpieniach, nasza kochana mama, teś­
ciowa, siostra, babcia i prababcia, przeżywszy 

lat 72, śp.

ROZALIA CHWIUŁKOWSKA
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 16 bm. o go­

dzinie 10 na cmentarzu na Miłostowie.

Pogrążona w smutku

Koziegłowy, ul. Gdyńska 20. A27-U3



Sir. 6 GŁOS WIELKOPOLSKI Czwartek, 15 XII 1977

GRUDZIEŃ Celiny

15 Waleriana

Czwartek Słońce: 7.56—15.39

Po przeglądzie zatrudnienia w Poznańskiem

TEATRY 1 Ponad tysiąc zbędnych etatów
OPERA — g. 19; 

ra”.
POLSKI — g. 19
NOWY — g. 19

.Wesele Figa-

„Biesy”, 
.Turoń’.

J
MUZA — g. 10, 12.30, 15.30 „Palt 

Garrett i Bnly Kid” (USA 18 1.),
g. 17.45,
(niszp. 15 1.).

pałacowe

20 „Nakarmić kruki”

g. 20 „Każdy
umiera w samotności” (rtFN la 1.;.

APOLLO — g. 10, 12.30, la, 17 30
20 „Miłość w deszczu” (fr.-wł.- 
RFN 15 1.).

BAŁTYK — g. 10, 12.30, 15.30, 18,
20.15 „Superespreta
czeństwie”

GONG -
(jap. 15 1.),

mebezpie

8- 1A
natura” (wł. 18 1.)

LU 
g.

.Doktor ropaul” (fr. 18 1.).
GaU.NWALD

tou” (jug. 
rodzinna”

b.o.),

„Grzeszna
10, 18, 20

8- 17
g- 19

(USA 15 1.).

,Winne- 
.Intryga

GWIAZDA — g. 10, 12, 
,W mroku nocy” (USA

20 „Johny 
(USA 18 1.). 

KOSMOS

poszedł na

14, 16, 13
18 1.), g. 

wojnę”

g. 17.30, 20
ki” (USA 15 l.j.

MIIMIATURKA — g. 15

„Szczę-

„Pięta-
szek i Robinson” (ang. 12 1.), g. 
17.30, 19.30 „Sekcja specjalna”
(fr. 15 I.).

PANCExiNIAK — g. 17, 19.30 
„Szczęki” (USA 15 1.).

RIALTO g. 10, 12.30 „Mara-
tończyk” (USA 18 1), g. 16, 
„Sprawa Gorgonowej” (poi. 18

19

RUSAŁKA (Swarzędz) 8-
,W gwiezdnym pyle” (NRD 12 1.),

g. 17, 19 30 „Wspaniały interes'
(fr. 15 1.). 

TĘCZA g. 15.30 „Rewolwer
«Python 357»” (fr. 15 1), g. 17.45 
„Szarada” (poi. 18 1.), g. 19.30 
„Intryga rodzinna” (USA 15 1.).

WARTA — g. 10, 12, 14 „Wielka 
podróż Bolka i Lolka” (poi. b.o.), 
g. 16, 18, 20 „Koniec barona Un- 
gerna” (radź. b o.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 14.45, 16.45, 18.4.5 „Piaf” (fr. 
15 1.).

WILDA — g 10, 12 30, 15.30, 18, 
20.15 „Omen” (USA 18 1.).

WRZOS (Luboń) g. 18 , Za-
kłęte rewiry” (poi. 15 1.).

WRZOS (Mosina) — g. 17. 19.15 
„Brawurowe porwanie” (USA 18

W województwie poznańskim zakończył się 
przegląd zatrudnienia, który pbjął 47 589 pra­
cowników z 243 zakładów (ich załogi ta blisko 
390 000 osób). Jednym z rezultatów tej akcji 
było ujawnienie 1022 zbędnych etatów: nieco 
więcej administracyjno-biurowych niż inży­
nieryjno-technicznych. Być maże ustalenie, że 
lega rodzaju rezerwy kadrowe są takie, a nie 

| większe to wynik nie dość dociekliwych analiz. 
। O niedostatku dociekliwości świadczy zaś 
fakt, że wiele zakładów, także zatrudniających 
po kilka tysięcy pracowników, nie zdołało 
ujawnić ani jednego zbędnego etatu.

Spośród pracowników zatrudnionych na eta- 
tach. które uznano za niepotrzebne, większość 
(75jprccent) przeszła na inne stanowiska (do- 
tychczas nie obsadzone lub tworzone w no­
wych oddziałach produkcyjnych) w macierzy­
stych zakładach, a pozostali podjęli pracę w 
innych przedsiębiorstiwach. Inaczej mówiąc — 
240 etató-w zostało zwolnionych do wykorzy­
stania w innych jedpostkach, co oznacza, że 
oszczędność w funduszu płac wyniosła oko^o 
11 min zł, 40 procent tej kwoty pozostało do 
wykorzystania w tych zakładach i zjednocze­
niach, które ujawniły rezerwy etatowe.

Podczas przeglądu badano także, czy nie ma 
nadmiaru stanowisk kierowniczych. Ogólny 
wynik — na jednego kierownika przypada 
14 szeregowych pracowników — nie jest zły, 
zważywszy rozdrobnienie niektórych branż, 
zwłaszcza handlu. Dane dotyczące zarządów 
przedsiębiorstw trudno jednak uznać za zado­
walające skoro jest tam taka proporcja: jeden 
kierownik — 5 pracowników. Stan ten. a tak­
że struktura organizacyjna przedsiębiorstw 
nieco się poprawią. W wyniku przeglądu zlik- 
v7idowTano bowiem 29 komórek, a 94 — połą­
czono. Zniesiono również 372 stanowiska 
pracy.

Przegląd wykazał, że stałe zwiększają się 
kwalifikacje pracowników. Obecnie w zaTzą- 
dach przedsiębiorstw przemysłowych pracow­
nicy z wykształceniem wyższym stanowią 21 
procent, a średnim — 61,3 procent, natomiast 
w zarządach przedsiębiorstw budowlanych 
odpowiednio 21.4 j 60 procent. W niektórych 
jednostkach sytuacja jest jednak niezadowa-

lająca: w Dyrekcji Okręgowej Poczt i Tele­
komunikacji pracowników z wyższym wy­
kształceniem jest 0,5 procent, w Oddziale 
Zmechanizowanych Robót Drogowych PKP — 
4,3 procent, a w Wojewódzkim Związku Spół­
dzielni Rolniczych — 5.2 procent.

Problemów wymagających konsekwentnego 
rozwiązywania jest — oczywiście — znacznie 
więcej. Uwzględnia je program poprawy sy­
tuacji jia rynku pracy ustalony przez Wy- 
dział Zatrudnienia i Spraw Socjalnych Urzę­
du Wojewódzkiego w Poznaniu. Oto najistot­
niejsze zamierzenia:

© Lepsze wykorzystanie kadr. Planuie się
zatem badanie, wspólnie z PTE i NOT, sy­
stemów organizacji pracy
najlepszych oraz różne

i upowszechnianie 
działania (m. in.

usprawnienie sposobów adaptacji społeczno- 
zawodowej), na rzecz zwiększenia stabilizacji 
załóg, a także sprawniejsze wdrażanie projek­
tów racjanalizatorskich i wynalazczych elimi­
nujących czynności pracochłonne.

© Lepsze dostosowanie kierunków kształce­
nia kadr do potrzeb gospodarki narodowej. 
M. in. chodzi o odpowiednie zmiany w nabo­
rze kandydatów na studia w roku 1978/79 oraz 
inicjowanie form szkolenia, umożliwiającego 
pracov/nikom przekwalifikowanie się zgodne 
z rozwojem ekonomiki.

Pomoc — w kompletowaniu załóg — dla 
zakładów, których działanie jest szczególnie 
ważne.

© Poprawa warunków pracy i warunków 
socjalno-bytowych załóg. Chodzi m. in. o usta­
lenie jak wykonuje się zakładowe programy 
eliminowania prac uciążliwych i ciężkich, a 
następnie -o upowszechnienie godnych tego 
osiągnięć. Zakłady w których nastaniło'na­
silenie wypadków przy pracy i chorób zawo­
dowych, mają być poddane wnikliwej kontro­
li, a wnioski z niej wynikające trafią do jed­
nostek nadrzędnych.

® Unowocześnienie systemu pośrednictwa
pracy. W związku z tym planuje
przeniesienie Wydziału

się m. im.
Zatrudnienia w Po-

znaniu z ul. Zamkowej do innych obszerniej­
szych pomieszczeń.

M. Ł.

FOTOPLASTIKON
„Kaukaz”.

LUNAPARK 
(wejście od 
od 13 do 20.

g. 13—18

hala
Śniadeckich)

MTP
Port na Ławicy

ZOO ul. Krańcowa
Zwierzyniecka — od g. 9 
zmroku.

ul.
do

L DV£URY
SZPITALE: interna, chirurgia, 

okulistyka — ul. Garbary 17; chi-
rurgia dziecięca ul. Krysiewi-
cza 7; neurologia, laryngologia — 
ul. Przybyszewskiego 49.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu: ul. 
Chełmońskiego 20 — tel. 66-00-66; 
nagłe zachorowania w domu, po 
rady lekarskie, tel. 637-35; wypad­
ki uliczne i w miejscach publicz­
nych tel. 999.

Podstacje: ul. Bukowa
32-12-61; < 
tel. 722-24;

Osiedle Piastowskie
tel. 
IG,

ul. Ugory, tel. 205-431;
ul. Kościuszki 1C3, tel. 544-55; Lu­
boń, tel. 120-399; Swarzędz, tel. 
369 1 544-44.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn 
ny codziennie g. 7—22 tel. 989.

Telefon Zaufania — 988 czynny 
całą dobę, al. Marcinkowskiego — 
dyżurują: lekarz psychiatra wzgl. 
psycholog. Porady prawne, głów­
nie z zakresu prawa rodzinnego, 
opiekuńczego, leczenia odwykowe 
go i chorób społecznych, tel. 
522-51.

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140/142, Główna 92, 
Dzierżyńskiego 349, Kórnicka 24, 
Słowiańska, Starołęcka 1, Gło­
gowska 107/109, ul. Powstańców 
Wlkp. 2 (całą dobę).

RABSO 2
PROGRAM I: 8.10 Estrada przy­

jaźni; 9.05 Dla kl. HI i IV (jęz. 
polski); 9.25 Pieśni i tańce znad 
Morza Śródziemnego; 10.30 „Czar­
ne skrzydła” — fragment pow. J. 
Kadena-Bandrowskiego; 10.10 Mu 
zyka; 11 Tu Radio Kierowców; 
11.15 Rytmy, barwy, nastroje; 
11.30 Koszalin na muzycznej ante­
nie; 12.45 Rolniczy kwadrans; 13.05 
600 sekund z Zespołem „Ergo- 
Band”; 13.15 „Dom i my”; 13.55 

. Aktualności kulturalne; 14 Studio 
„Gama”; 14.20 Studio Relaks; 14.25 
Studio „Gama” c.d.; 15.05 List z 
Polski; 15.10 Studio „Gama” c.d.; 
15.30 „Człowiek i środowisko” — 
gawęda; 15.35 Studio „Gama” c.d.; 
16 Tu Jedynka; 17.30 Radiokurier; 
18.25 Nie tylko dla kierowców; 
18.33 Panorama polskiej piosenki; 
19-40 Ptaszyn-Wróblewski przed­
stawia; 20.05 NURT — Dobór tre­
ści kształcenia w nauczaniu po­
czątkowym; 20.25 Nowości płvto- 
teki przedstawia R. Waschko; 2L15 
Koncert życzeń; 21.55 O zdrowiu 
dła zdrowia: 22.20 Tu Radio Kie 
łowców; 22.23 Przeboje bez słów;
22.30
22.45
23.15

Reportaż na zamówienie; 
Mini-recital W. Warskiej: 
Tydzień wiolonczelisty R.

Jabłońskiego.
Wiadomości: 0.01. 2, 3, 4, 5,

*4

Choinkowe drzewka

,£4* •> *■* <* D*..,

I

KMI

w

Pracownicy Leśnictwa Wronczyn wchodzącego w skład Nadleś­
nictwa Babki: Stanisław Skrzydlak, Sylwester Wilkosz, Stanisław 
Przybył, Marek Jagicniak, pod nadzorem leśniczego Mieczysława 
Hoffmana przysiępUi do wyrębu choinek, które przesyłane są do 

Poznania.

„Czwartak literacki"
gwiaztowe dedykacjo
W cyklu „czwartkowych”

spotkań literackich oigani
zowanych pod patronatem 
„Głosu Wielkopolskiego” — 
odbędzie się dzisiaj o godz. 
18 w Bibliotece im. E. Raczyń 
skiego przy pl. Wolności 19 
spotkanie z Aleksandrem Kra
wczukiem prozaiikiem, au

Fot. Kamza

Trwają przygotowania
do Jarmarku

Świętojańskiego
Tegoroczny Jarmark Święto­

jański w Poznaniu był impre­
zą udaną. Organizatorzy za­
dbali o wszystkich gości, rów­
nież najmłodszych, którzy tłu­
mnie przybywali w czerwcu na 
Stary Rynek i przyległe doń 
ulice. Sprostały zadaniom ha -- 
del, gastronomia, rzemiosło, 
spółdzielczość; interesujący był 
program imprez artystycz­
nych.

Trwają teraz przygatowar ia 
do kolejnego Jarmarku Świę­
tojańskiego, który odbę- 
się w dniach 10—24 czerw a 
1978. Organizatorzy md?"’” 
innymi przewidują, że na St'- 
rym Rynku będą stoiska pa­
tronackie prcducentów wyro­
bów rynkowych na przykła : 
„Lechid”, „Modeny”, „Dom - 
ny”, a także niektórych sp" 
dzielni pracy. Proponuje się 
równocześnie zorganizowan ie 
giełdy usług, (pik)

torem prac naukowych. Biblio 
teka przygotowała prezenta­
cję dorobku literackiego auto 
ra, zaś „Dom Księżki” sto­
isko z jego utworami.

W Księgami Literackiej im. 
A. Mickiewicza przy ul. Lam 
pego trwają gwiazdkowe de­
dykacje. Dzisiaj swoje książ 
ki podpisywać będą Włodzi­

mierz Scisłowski (godz. 16— 
17) I Ryszard Danecki, nato­
miast jutro przy stoliku z de 
dykacjami czytelnicy spotka­
ją (o tej samej porze) Jerze-

Nowa scena teatralna |
■ tymczasowo zamknięty16 grudnia br. 

Poznaniowi jeszcze
la teatralna

przybędzie 
jedna sa-

Scena Nowa.

trze 16 grudnia premierą zdarzenia 
teatralnego „Bunt”, (następne pre
miery: 17 grudnia spektakl

Mieści się ona w budynku Te­
atru Nowego*

Mówi zastępca dyrektora 
Teatru Nowego — Wacław Wi 
lanowski:

— Miasto 
niemal cały 
browskiego,

przekazało teatrowi 
budynek przy ul. Dą- 
oznaczony numerami

5 i 5a. — Niemal cały — bo roz­
strzyga się jeszcze kwestia pomiesz 
czenia po kwiaciarni. W naszym 
posiadaniu były do tej pory par­
ter i I piętro. Kleszczą się tam Te 
atr Nowy i administracja teatru.

Teraz uzyskaliśmy dalszych 500 
metrów kwadratowych — całe II 
i III piętro budynku. Mamy wre 
szcie miejsce dla większości na­
szych teatralnych pracowni (kra­
wieckiej, szewskiej, tapicersko-de 
koracyjnej, modelatorskiej). Urzą­
dziliśmy 3 pokoje hotelowe dla 
aktorów.

czenia*’. 18 bm
ki”) rozpoczynamy

„Mil 8 
.Aktor ”

działalność S
drugiej naszej sceny teatral 
nej — Sceny Nowej. Spełnia ona
warunki współczesnego teąttu. 
Moina swobodnie przebudowywać 
jaj przestrzeń teatralną. Liczba wi 
dzów będzie zależna od przedsta­
wienia — od 69 do ICO osób. Zakła 
damy, że będzie się odbywało tam 
od 10 do 12 spektakli miesięcznie, 
w godzinach 17 lub 22. Własnych 
premier teatralnych a także gościn 
nych występów, takich jak mono 
dramy Zofii Kucówny czy Igi Cem 
brzyńskiej. Dla widzów Sceny No 
wej będzie osobne wejście. Trze­
ba było więc także przebudować 
cały drugi hol wejściowy.

Wtorek i środa były dniami 
przerwy w oracy poznańskiego
portu lotniczego

i Rejsy ;
| żowała
§ miejscach

na
samolotów 
mgła, w 

mocno

Ławicy, 
aparali- 

wie?J 
oblodzo-

go Mańkowski

p był też pas startowy. | 
* Uniemożliwiało to komunika- |
I cję z Warszawą i Zieloną Gó- | 
I rą. Sytuacja nie zmieniła się i

nliusza Pauksztę.
Jego oraz Euge

(kos)
ny

5 wczoraj do godzin wieczornych 
i i niewykluczone, że lotnisko 
< w Poznaniu będzie nieczynne 
3 dłużej, choć prognozy pogody 
i są optymistyczne, (bop)

Miasto przekazało Teatrowi 
Nowemu ponadto cały budynek 
przy ul. Krasińskiego 7a. W 
przyszłym roku zacznie się je 
go remont. W budynku tym

Fotografia
i muzyka

mieścić 
atralne.

Nie tak dawno odbył się w
się będzie Studium Te $ Poznania VII Międzynarodowy

(bran)I przede wszystkim — na II pię-

Fot. — H. Kamza

Na zdjęciu: Próba na Scenie Nowsi sziuki Stanisława Brzo 
zowskiego „Milczenie".

„Rewolucja Październikowa w Iśtercdurze

Lista nagród
Dzisiaj publikujemy drugą listę 

nagrodzonych w tegorocznym kon 
kursie „Rewolucja Faźdctemtko- 
wa w literaturze”. Nagrody w po 
staci albumów „Włoska galeria” 
otrzymują:

Aldona S lachowska, Zbyszko 
Switaiskii, Liceum Piastyczne Poz
01311

i wyrozmen

* Konkurs Skrzypcowy im. H. 
Wien iawsk i ego. J es z c ze n i e

przebrzmiały jego echa, a już 
będzie można nawiązać do 
atmosfery tej wspaniałej im­
prezy. W Międzynarodowym 
Klubie Prasy i Książki w Po­
znaniu przy ul. Ratajczaka na­
stąpi bc-wiem dzisiaj, o godz. 
13, otwarcie wystawy fotore­
portera CAF w naszym mie­
ście — Zbigniewa Stasżyszyra.
Ekspozycja pt. ..Wieniawski
77” składać się będzie z 55 fo­
togramów wykonanych pod­
czas konkursu. W czasie spot­
kania na otwarciu odtwarzane 
będą z taśmy fraigmenty kon­
kursowych przesłuchań. Nadtc 
wystąpi z recitalem Piotr Mi­
lewski, laureat II nagrody. (c)

nr ' 
ki, : 
nań:

:; Agnieszka Bo-browska, Fiot-r 
apewski, Szkoła Podstawowa 
7 Poznań; Mirosław Czarneę.- 
Szkoła Podstawowa nr 13, Poz 

l; Jerzy Piątkiewii.cz, Szkoła

masz Stanisławski, Szkoła Pod­
stawowa nr 71, Poznań; Zbigniew 
Jagła, Małgorzata Biadasz, Mał­
gorzata Mikulska, Szkoła Podsla 
wowa nr 79, Poznań; Romuala 
Jerzyński, Wiesław Szukała, Ar- 
letta Jezierska, Szkoła Podstawa 
wa nr 82, Poznań; Maria Rew; . 
Szkoła Podstawowa Suchy Las; 
Wiesław Ziółkowski, Szkoła Pcd 
stawowa Stęszew, Dariusz Koła­
kowski, Sławomir Sowiński, Da­
riusz Chrzanowski, Paweł Gałąa-

8, 9, 10, 12.05, 15, 19, 20, 21, 22, 23.
PROGRAM II: 8. Tu Jedynka; 

9.30 Franz Schubert: Impromplu 
As-dur op. 90 nr 4; 9.40 Tu radio — 
Moskwa; 10 Kronika kulturalna; 
10.15 Liryki W. Broniewskiego; 
10.40 Nie ma marginesu; 11 Rapso­
die węgierskie F. Liszta; 11.45 Ra­
diowa Poradnia Rodzinna; 12.05 
Czas dobrych gospodarzy; 12.25 
„Wezwań*?” fragment pow. J. 
Kawalca; 12.45 Rytmy i melodie 
krajów nadbałtyckich; 13.35 Ze 
wsi i o wsi; 13.50 „Co się wam w 
tej audycji najbardziej podoba”;

14.10 Więcej, lepiej, nowocześniej; 
14.25 Muzyka Vivaldiego; 15 Ty­
dzień wiolonczelisty R. Jabłońskie 
go; 15.30 Studio Plus; 16.10 War­
szawska Ork. PR i TV; 16.50 Ka- 
dioexpress; 17 J. Offenbach: bar 
karola, scena, aria Dapertutta 
oraz duet Giulietty i Hoffmanna 
z II aktu opery „Opowieści Hoff­
manna”; 17.40 Reportaż literacki 
pt.- „Człowiek ucieka”; 18 „Sto­
łeczne aktualności muzyczne” — 
pod dyrekcją J. Ekierta; 18.40 Śla­
dem inwestowanych miliardów; 19 
Barok dla wszystkich — Koncer­
ty Bacha; 19.40 Studio Relaks; 20 
Informacje, rady, propozycje;
20.10 „Radiolatarnia” — magazyn;
20.30 Tydzień wiolonczelisty R. 
Jabłońskiego; 21 Pieśni C. Janne- 
quina i O. di Lasso; 21.50 5 minut 
o wychowaniu; 22 Promenada — 
przegląd wyd. kultur, za grani­
cą; 22.40 Medium czyli magazyn 
miłośników sztuki słuchowej; 23.10 
Chór Chłopięcy i Męski pod dyr. 
Stefana Stuligrosza; 23.15 Tydzień 
wiolonczelisty R. Jabłońskiego.

Wiadomości: 4.30. 5.30, 6.30, 7.30, 
11.30, 13.30, 18.30, 21.30, 23.30.

przeboje zesp. Chicago; 9.30 Nasz 
rok 77; 9.45 Dawne tańce i me­
lodie; 10.30 Ekspresem przez świat; 
10.35 Kiermasz płyt wytwórni Pe­
pita; 11 Życie rodzinne; 11.30 Jaz 
zowe spotkania B. Cartera; 12.25 
Za kierownicą; 13 Powtórka z roz 
rywki; 13.50 „Aksamitne pazur­
ki” — ode, pow.; 14 Muzyka S. 
Prokofiewa — Sonaty; 15 Ekspre­
sem przez świat; 15.10 Muzyczna 
pocztówka z Duszanbe; 15.39 Ma­
gazyn kulturalny; 16 Rozszyfrowu 
jemy piosenki; 16.20 Oklaski dla 
zespołu Deep Purple; 16.45 Nasz 
rok 77; 17 Ekspresem przez śwjat: 
17.05 Muzyczna poczta UKF; 17-40 
Fotoplastykon; 18 Muzykobranie; 
18."0 Polityka dla wszystkich; 18.45 
Z jazzowego archiwum; 19.15 Książ 
ka tygodnia; 19.30 Ekspresem 
przez świat; 19.35 Opera tygodnia

Wiadomości: 5,
12.05, 15, 17, 19.30, 22.

6, 7, 8. 10.30.

PROGRAM IV: 8 Transmisja z

10.30 
nej; 
tyka
11.30 
Czas

I; 10 Dla kL VIII (historią); 
Z radiowej fonoteki muzycz- 
11 Dla kl. IV lic. (propedeu- 

nauki o społeczeństwie);
Śpiewa Renata Tebaldi; 12.05 
dobrych gospodarzy; 12.25

PROGRAM 
przez świat;
przeboju — 
kto lubi; 9 
lonego” —

III: 8 Ekspresem 
8.05 Druga młodość 

„Tylko ty”; 8.30 Co 
.Morderstwo ze spa-

ode. pow.; 9,10 Złote

rze”; 
nego” 
grań;

Zimmerman ,Żołnie-
19.50 „Morderstwo ze spalo- 
— ode. po\v.: 20 Studio na-
20.30

gawęda:
,.Siedziby Hellenów”
20.40 Słynne wokali-

stki jazzowe — S. Vaughan; 21 
Reminiscencje muzyczne; 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów — 
Carly Simon; 22.15 Powieść w wy

Turniej kapel i śpiewaków ludo­
wych; 13 Dla klasy VI (biologia); 
13.30 Stereoteka; 13.50 Dla ki. II 
lic. (jęz. polski); 14.10 Tu Olimpia 
da; 14.25 Teatr PR — Festiwal Ra 
dzieckiej Dramaturgii Teatralnej 
i Radiowej; 15.35 Muzyka kompo­
zytorów hiszpańskich; 16.05 Na kia 
wesynie gra H. Malcolm; 16.25 
Radiowo-TV Średnia Szkoła dla 
Prac. — Język polski; 16.50 Radio- 
express; 17 Radioreklama; 17.15 
Audycja ekonomiczna; 17.25 Ante­
na młodych — magazyn dla mło­
dzieży; 18 Piosenki i melodie estra 
dy; 18.25 Kodeks i kierownica — 
o wyobraźni kierowcy; 18.40 Posta 
i wzory — wychowawcza rola pra 
cy społecznej; 19 Radiowo-TV
Średnia Szkoła dla Prac.

daniu dżw. Sienkiewicz
,.Rodzina Połanieckich”; 22.45 Ro­
manse przy kominku; 23.05 Czas 
relaksu; 23.50 Na dobranoc gra P 
Tabaka.

dyka;
skiego;

19.15 22 lekcja jęz.
Meto- 
rosyj-

19.30 Ostatni wywiad z
Arturem Malawskim — audycja z 
okazji 20 rocznicy śmierci kompo­
zytora; 20.15 Giacomo Carissimi: 
^Oratorium Jephta”; 21 Portrety

Podstawowa nr 20, Foanań; Krzy 
sztof Fiksa, Jarosław Wlertelak, 
Grażyna SzyLęr, Szkoła Podsta­
wowa nr 21; Katarzyna Gągorek, 
Maciej Tomkowiak, Szkoła Pod­
stawowa nr 29, Poznań; Krzysztof 
Czyż, Szkoła Podstawowa nr 40, 
Poznań; Przemysław Warchoł, Re 
nata Dr-ozdowska, Szkoła Podsta 
wowa- nr 43, Poznań; Renata No­
wak, Szkoła Podstawowa nr 52, 
Poznań; Elżbieta Walendowska, 
Marek Kuśnierz, Szkoła Podsta­
wowa nr 54, Poznań; Marzena 
Schmidt, Szkoła Podstawowa nr 
64, Poznań; Joanna Grajdek, Mał 
gorzata Cierniak, Szkoła Podsta­
wowa nr 65, Poznań; Piotr Dob­
rzański, Sławek Chojnacki, To-

wybitnych kompozytorów współ­
czesnych G. Petrassi; 22.15 W krę­
gu spraw rodzinnych — „Kar­
ność”; 22.30 Kraje i ludzie — Is­
landia; 22.50 Śpiewa Adriano Ce- 
lentano.
Wiadomości: 12, 14, 16.

Kr-—" ————-i ■ ——<uu- THEmoTl

PROGRAM 1: 11.50 — „Kto wzy 
wał lekarza?” — film fab. prod. 
ZSilR (kol.); 13 — Decyzje pięt­
nastolatków; 15.55 — Program 
dnia; 16 — „Obiektyw” — pro­
gram województw: poznańskiego, 
gorzowskiego, kaliskiego, koniń­
skiego, leszczyńskiego', zielonogór-
skiego;
16.30 —

16.20
.Taaaka ryba'

Dziennik (kol.);

zyn wędkarski (kol.); 17 Dla
młodych widzów: „Ekran z brat-
kiem” w programie między
innymi „Skarb Holendrów”, ode.
9 pt. „Brylant dla Jacinthe” —
film prod. franc. (kol.); 18
ligon” (kol.); 
nr 14; 18.50
kom” (kol.);

18.20
— „Po 

.Sonda”
„Radzimy roini- 

19 — Dobranoc dla
najmłodszych i program dla mło-
dzieży (kol.); 19.30
dziennikiem (kol.); 20.30

Wieczór z
,Sło-

wik w matni” — film fab. prod. 
ang. (kol.); 21.40 — Pegaz (kol.);

ka, Szkoła Podstawowa 
rządz; Iwona Waligóra,

Swa- 
Maci? j

Pictrcwski Szkoła PodEta.wc.y. a 
nr 4 w Luboniu; Jarosław Wc 
sznis, Szkoła Podstawowa nr 6', 
Poznań; Maciej Michalski, F. 
nań, ul. Jarcchowskiego 62; A1 
sander Czyż, Poznań, Nad E 
danką 6; Jadwiga Mianowska, r :
nań, ul. 
Klemens, 
cenią 77; 
nań, ul.

Kolejowa 5a; Kry.. 
Poznań, Osiedle Oś 
Mirosława Paszek,

Owsiana
Cziąpiński, Osiedl:

11; Zbig
Czecha 44,

i’

geniusz Knzywiński, Poznań, C 
siedle Lecha 18; Grażyna Jur 
wicz, Poznań, ul. Głogowska 6?' 
Katarzyna Graczyk, Osiedle Pia­
stowskie 9, Poznań.

22.25
Klub fantastyki,

Dziennik (kol.); 22.40

PROGRAM 2: 15.29 — Koncert 
Laureatów VII Międzynar. Kon­
kursu Skrzypcowego im. H. Wie 
niawskiego (P. Zazofsky i Z. 
Bron); 15.40 — Język rosyjski — 
Kurs podstawowy, 1. 11; 16.10 — 
— Program dnia; 16.15 — „Żywio­
ły” — program oświatowy; 17 — 
„Nie ma miejsca na sentymen­
ty” — film fab. prod. ang. (kol.);
18.25 .Drogi przyjaźni’ mon
taż materiałów archiwalnych Pol 
skiej Kroniki Filmowej o współ 
pracy polsko-radzieckiej w dzie­
dzinie filmu, teatru i muzyki w
latach 1915—77; 18.40 ,Teles-
kop”; 19 — Dobranoc dla najmłod 
szych i program dla młodzieży 
(kol.); 19.30 — Wieczór z dzienni 
kiem (kol.); 20.30 — Klub Jazzo­
wy Studia „Gama” przedstawia:
.Jazz Jamboree w pro-

gramie trio Fogarasy - Csik (Wę­
gry) oraz zespół Simeona Stcre- 
va (Bułgaria) (kol.); 21.10 — „Ini-
cjatywy” — 
ny (kol.);
(kol.); 21.40
nia”

program publicystycz
21.30

ZSRR (kol.) 
przeszłością”
22.40

film

— 24 godziny 
.Muzyczne spotka 
muzyczny prod.

22.10 .Dialogi z
Mieszko I (kol.);

Język francuski — Kurs
podstawowy, L 3 (powL, kok^.

iewii.cz

